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naczelnika m iejskiego biura statystycznego we Lwowie.

Statystyka zbrodni jest niezaprzeczenie jednym z najważniej­
szych działów moralnej statystyki narodu. Jest rzeczą prawie nie­
możliwą, badać; statystycznie dodatnie strony moralnego stanu społe­
czeństwa. pnoty usuwają się, z pod rachuby statystycznej —  czyny 
szlachetne nikną najczęściej w ukryciu, ani też przybierają one tej 
cecliy urzędowej, któraby umożliwiła w jakikolwiek sposób poddać 
ję,statystycznym badaniom. Jedna tylko cnota dobroczynności —  o 
ile się ona objawia w towarzystwach temu SŁelowi poświęconych, 
w szczodrobliwości gmin i ciał reprezentacyjnych w ogóle, w fiiu- 
dacyach i t. p. da się choć w przybliżeniu zmierzyć statystycznemu 
cyframi. Bę-dzie to jednak zawsze rachunek tylko przybliżony — 
znacznie bowiem większą c&ęść,' dobroczynnych datków stanowi 
jałmużna prywatna, która zawrsze usuwa się z pod wszelkich obli­
czeń. Zresztą ta dobroczynność publiczna uajczaśeiyj jest miarą 
nie tyle moralnego usposobienia ludności, jak raczej miarą yiędzy, 
która wywołuje Jen rodzaj dobroczynności.

Gdy w  z dodatnich stron m o ra ln ę .g p  (nie umysłowpgo) 
życia ludności jedna tylko da się w przybliżeniu etatystycznie ob­
liczyć a i ta w rezultacie służy raęze.j do objaśnienia e k o n o ­
m ic z n e g o  stanu społeczeństwa, -  uie pozostaje bad^ozowi nic .in­
nego, jak zwrócić się ku stronom ujemnym, badać winy* i zbrodnie 
społeczeństwa, a ze zwdększeuia się lub zinniejszenią-. icli cyfry, 
wnosić jśzy, i o ile m oralno* w społeczeństwie jróadła lub wzro­
sła. A między tymi objawami ujemnymi, jest -wiele takich, które 
podlegają ścisłemu statystycznemu wymiarowi, bo s§! dokładnie 
zuaue i rzadko kiedy pozostają utajone. Mależą tu wt pierwszym
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rzędzie zbrodnie, podpadające orzeczeniom sądów, dalej liczba dzieci 
w nieprawym związku zrodzonych, liczba samobójstw, które jak­
kolwiek w naj przeważni ej sz ej części są wynikiem ni igzczęścidłj za­
wsze jednak dowodzą zachwiania moralnej równowagi u samobójcy—  
liczba ro& pdów, rozbijających życie rodzinne i tp.

W  studjum niniejszem mam na oku przedewszystkiem staty­
stykę zbrodni. Nie chcę przepzyć, iż nie może ona żadną miarą 
dać zupełnie wiernego obrazu złego w społeczeństwie. Jest wiele 
zbrodni, jest wiele niegodziwości cięższych niefaz niż zabójstwo 
nawet, na które w paragrafach kodeksów karnych nie znajdziesz 
żadnego orzeczenia— jest dalej wielu zbrodniarzy, którzy szczęśli­
wie się, wymykają rękom sprawiedliwości. Zachodzi jaszcze i ta 
trudność, że nawet w krajach podlegających jednej, ustawie karnej, 
sprawiedliwość uie wszędzie jednakowo bywa wymierzaną, przy 
wszelkie^ bowiem ścisłości orzeczeń kodeksu zależy bardzo wmle 
od indywidualności sędziego, od surowości jego lub pobłażania_ 
Wreszcie trzeba wzlsp na uwagę, iż nie jest wszędzie jednakowo 
dobra policja, której zadaniem wyśledzić zbrodniarza i oddać 
w ręce sprawiedliwości,-— tak że jeżeli n. p. w pewnym okręgu 
sądowym znajdę wyższą cyfrę ukaranych zbrodniarzy w stosimku 
do ludności, niż w innym okręgu— nie zawsze jeszcze usprawiedli­
wia to wniosku, iż zbroduicze popędy w pierwszym okręgu więk­
sze są niż w drugim. Ani też jeżeli na tern samem terytoryum 
w pewnym okresie czasu liczba skazanych za zbrodnie wzmoże 
s ię — nie jest to zawsze dowodem powiększenia zbrodniczych po­
pędów ludnośTh —  często bowiem może być dowodem powiększonej 
sprężystości sądownictwa i policyi, w skutek czego większą iloś# 
zbrodniarzy wykryto i ukarano.

Wzgląd ten jednak, jeżeli statystycznemu badaniu wzrostu 
zbrodni odejmuje clbbę ścisłej, drobiazgowej dokładności, nie 
odejmuje mu jednak cechy prawdy w o g ó le .  Przy całej bowiem 
sprężystości władz, różnica jaka w skutek niej wynika, bardzo zna­
czną być nie może. 'gdziekolwiek zatem znajdziemy znaczną ró­
żnicę, możemy śmiało kłaść ją na karb ogólnego wzmagania się 
motywów prowadzących do zbrodni, czy motywami temi są skłon­
ności iłzłowieka— czy też nędza. Zresztą w dalszym ciągu niniej­
szego studjum znajdzie czytelnik przybliżone obliczenie, jaką część 
wzrostu ukaranych zbrodni należy przypisać sprężystszemu sądo­
wnictwu i lepszej nieco policyi.
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Opierając studjum moie na cyfrach urzędowych, podawanych 
w publikacyach wiedeńskiej centralne] komisyi statystycznej, wzią­
łem za podstawę nie ilość zbrodni popełnionych, jakie doszły*do 
wiadomości s/?du— lecz Paść zbrodniarzy u k a r a n y c h . Powodował 
mną tu głowniSten wzgląd, że ta druga cyfra zawsze jest o wiele 
dokładniejszo. W pierwszej da się niejedno dodać lub ująć — a 
nawet często interes urzędnika pragnącego złożyć dowody bardzo 
gorliwej działalności może powodow?8ś pewne niedokładności w prze­
syłanych wykadach. Niedawno czytaliśmy w dziennikach obszerne 
rozprawy o wzmaganiu się zbrodni w naszym kraju, oparte na 
urzędowali sprawozdaniach sądów wyższych, na podstawie ilości 
zbrodni doszłych do wiadomości sądów. I cóż się okazało ? Oto 
wyprowadzano wnioski z ilości n u m e r ó w  urzędowych, załatwio­
nych przez sądy, ż czego oczywiście wynikła cyfra o wiele przesa­
dzona, gdyż wiele jest doniesień o faktach, w których sąd później 
zbrodm nie znalazł, wiele jest urzędowych czynności sądów, nie 
odnoszących się wprost do jakiej popełnionej zbrodni i tp. W  cy­
frze zaś zbrodni u k a ra n y ch  nic się dodać nie da ani ująć —  
gwarancja dokładności jest tu prawie zupełną. Dalej nadzwyczaj 
ważnem w statystycznych badaniach jest rozróżnienie zbrodni na 
poszczególne ich rodzaje— osobiste stosunk zbrodniarzy, jak wiek, 
wyksetałcenie, stopień zamożności i tp. Tego rozróżnienia nie znaj­
dujemy w wykazach oskarżonych., tylko w wykazach skazanych, 
musieliśmy więc te ostatnie w z l . ć  za podstawę naszych badań.

Rozciągamy zaś badania te na okres 1-3 letni —  od przed­
ostatniego spisu ludności z kopcem r. 1857. aż do r. 1870., do 
którego sięgają ostatnie wykazy rządowe, a to dla tego, iż majac 
każdą cyfrę zbrodni oduosip do cyfry ludności— najlępiej było za­
czynać od roku, w którym dokonany spis ludności daje dokładną 
podstawę obliczeń.

Wreszcie dodać muszę dla uzupełnienia tych uwag wstępnych, 
iż chcąc studjum niniejsze uczynić przystępnem każdemu, dajemy 
je w formie zupełnie gotowej, przez sprowadzenie wszystkiego na 
cyfry procentowe, tudzież obliczanie w stosunku do ludność, - i  że 
z tego samego powodu unikaliśmy zestawienia wielkich tablic, o 
znacznej i1 ości rubryk, co niezmiernie utrudnia czytelnikowi rozpo­
znanie tabeli i wydobycie jej głównej myśli, a wolebśmy raczą, 
dać więcej tablic małych a jasnych.

Po tych kilku uwagach wstępnych, które się autorowi wydały



koiiiecznemi dla porozumienia się niejako z czytelnikiem — przy­
stępujemy do rzeczy samej.

Zestawić nam przedewszystkicm trzeba ilośt skazanych za 
zbrodnie, z cyfrą ludności. Ku temu ttjlowi posłuży następująca 
tabela:

Tabela I.
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1

R o k

2
Ilość. skazanych 

za zbrodnie

3
Jedmi skazany 
na mieszkańców

1858 2957 1584
1859 3098 1537
1860 ' 2943 1643
1861 3174 1538
1862 3 t l e ; 1530
1863 3559 1406
1864 2976 1714
1865 3937 1307
1866 5438 946
1867 4998 1041
1868 6224 853
1869 5714 948
1870 5685 965
średnia 4153 1308

Już na pierwszy rzut oka widoczna, iż się zbroduie w na­
szym kraju nie zmniejszają, ale przeciwnie znakomicie zwiększają. 
Widzimy np. iż gdy z początkiem tego okrasu bezwzględna cyfra 
zbrodni (rubryka druga) była zawsze niższą od cyfry ^edniej 
(4153), w drugiej połowie okresu togo j*6st co roku znacznie wyż­
szą, i gdy -\v r. 1800 —  przewnżnib z powodu wylewów i niSibff)- 
dzaju —  podskoczyła na 5*1*88 — już następnie z wyjątkiem jednego 
r. 1867 nie spadła nujej, .a raczsj zawsze trzyma się uieCo wyżej, 
a w r. 18G8 wyższą jest o 786 od cyfry r. 1866 .

®*ftdyby ten wzrost %yfry skazanych za zbrodnie szpdl 
ściśle krok w krok ze wzrostem ludności, nie .możnaby z uibgo 

t wnioskować o powiększeniu się zbrodniczych popędów, i tych z<ł- 
wnętrznycb motywów, jatuo człowieku nieraz do zbrodui prowadzą. 
Tymczasem pSe nie jesrt. Ludność kraju naszego^ wzrosła w tyćh 
13 latach, o 17.8%. Jeżeli, zfiś c y f "  średnią .'Skazanych za zbrodnie 

w tyra okresie* tj. 4153 porównamy z oyfrą r. 1858— 2957— okaże
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się wzrost zbrodni o dO'40/o —  czyli o 22‘60'g w i ę k s z y  od wzrostu 
ludności.

Do podobnego rezultatu dojdziemy i obliczeniem rubryki 
trzeciej, (w której oczywislne* stosunek jeśt tern gorszy im cyfra 
jest niższą) kutaj mamy już zapisapą " w z g l ę d n ą  cyfrę zbrodni, 
tj. w 'stosunku do ludności w każdym roku obliczonej — tu żiłtem 
wzrost ludności jest już uwzględnionym. Jeżeli więc średnią cyfrę 
tej rubryki, tj. 1 skazany na ! 308 mieszkańców, porównamy z cy­
frą r. 1858 — 1 na 1584 mieszkańców — rezultat ztąd uzyskany 
okaże nam już nie bezwzględny ptocentowy wzrost zbrodni, lecz 
różnicę zachodzącą między tym ostatnim a wzrostem ludnolsi. 

’Z obliczenia tego otrzymujemy jako w z g l ę d n y  w z r o s t  z b r o d n i  
w porównaniu z r. 1858 cyfrę 1 7‘4°/q.

Różnica zachodząca między jednem a drugiem obliczeniem 
(22-60/0 a M '4^o) jest skutkiem tego, że operujemy tu średniemi 
cyframi różnej wartości — gdy bowiem ilość skazanych jest cyfifj 
zupełnie pewną —  stosunek jej do ludności jest już cyfrą tylko 
przybliżoną—ludność bowiem w latach 1859 do 1868 nie s p i s y ­
waną  była, lecz o b l i c z a n ą ,  co nigdy zupełnie ścisłego rezultatu 
nie daje.1 Najprawdopodobniejszą jednak będzie cyfra średnia 
między temi dwoma) tj. 200'0 -względnego wzrostu zbrodni.

Jest więc—bez względu, którą cyfrę przyjmiemy, pewnikiem, 
iż w tych lataałi 13, któreśmy w zakres badania naszego wcią­
gnęli w z r o s t  z b r o d n i  o w i e l e  b y ł  s z y b s z y  i z n a c z n i e j ­
s zy  n i ż  l u d n o ś c i ' — a z owej cyfry 20°q  tylko mała część jak 
zobaczymy później może być policzoną na karb bardziej energicz­
nego sądownictwa— bo co do policyi mającej się zajmować wykry­
ciem zbrodniarzy, wdadomo, iż ona u nas nie zbyt jest sprężystą.

O wiele jednak dokładniejszy otrzymamy rezultat, jeżeli nie 
będziemy porównywać cyfry średniej całego okresu z cyfrą r. 1858 
ale podzielimy ten czas na d-fra okresy i porównamy ze sobą śre­
dnie cyfry obu. Wtedy bowiem omyłki jakie mogły zajść w urzę- 
dowcm corocznem obliczaniu ludności, a które muszą także oddzia­
ływać na cyfry rubryki 3c.iej — w obu okresach już się zrównoważą, 
a p o r ó w n a n i e  będzie skutkiem tęgo miało większą cechę do­
kładności.

Wspomnieliśmy już, iż stanoiyczy zwrot ku gorszemu poczyna 
się u nas w drugiej połowie tego okresu — pierwsza bowiem tak 
w rubryce 2giej jak i 3ciej przedstawia cyfry o wiele korzystniej­
sze. Dla lepszego obliczenia tego stosunku podzielmy ten okres
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na dwa,) sześciolecia, z opuszczeniepi r. 1858 więc 1859 do 1864
i 1865 do 187 0 . Owo| w pierwszem sześcioleciu .średnia cyfra
skazanych ,za zbrodnie wynosi 5506— w drugiem 5332 czyli o 520 q 
więcej. Z obliczenia ząś rubryk' 3ciej otrzymamy Średnią cyfrę 
w pierwszem ®eściol$6i u : ! skazany na 150 -1 mieszkańców — 
w drugiem zaś. 1 na 10 0 mieszkańców— czyli w s t o s u n k u  do  
l u d n o ś c i  W |-;prosły,zbrodnie w tem  d r u g i e m  s z e ś c i o l e c i u  
w p o r ó w n a - n u i  z p i e r w s z e m  o 35'40;0.

Jeżeli jest jaka pociecha* w tem, że i gdzie indziej żle się 
dzieje to ją, znajdziemy w porównaniu skreślonego wyżej stosunku 
z tymżejjltosunkiem w innych prowincyach, w radzie państwa re­
prezentowanych. Porównanie to jest tem naturalniejsze, że obo- 
wiązuje tam ten sam co u nas kodeks karny, że zatem te same
czyny karygodne oo i u nas uważane* tam są jako zbrodnie. Do
porównania tego posłuży, zamieszczona poniżej tabela 2 ., w której 
rubryka pierwsza podaje cyfrę, wynikającą z zestawienia wzrostu 
zbrodni ze w'zro|t$m ludności a którą to cyfrę nazywamy i stale 
nazywać będziemy w z g l ę d n y m  w z r o s t e m  z b r o d n i .  Dla le­
pszego zaś poglądu uszykowaliśmy prowincye tak , iż na pierw­
szym miejscu stawiamy- to, w których względny wzrost zbrodni jest 
n a j m n i e j s z y  :

Tabela II.

Nazwa prowincyi
Procent wzglę­
dnego wzrostu 

zbrodni

1 skazany za 
zbrodnię na 

mieszkańców*)

1. Tyrol . 5-5 1360
2. Szląsfc . 8 3 1006
3. dkusti-ya górna . 12-1 938
4. /Cjfeóliy . 12-2 1270
5. Morawy . 12-7 865
6 . Jtęrynijm 18 9 939
7. Kraipa . 18-9 754
8 . Galicja . 20-0 1308
9. Dahnaoyft 2-1-5 1352

! 0 . iWstrya dolna . 87' i 615
11. Styrya . ■ . 29-2 807
12. Salcburg 36 2 680
13. Bukowina 37-6 12 15
14. Nądbrzeże I ' . 19.5 892

*) Z  przepięcia lat 1858. do 1870.
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Z powyższej tabeli okazuje slrę, iż co do względnego wzrostu 
zbrodni stoimy w rzędzie prowincyi austryackich na''psmem miej­
scu— mniej więcej w pośrodku— co do stosunku zaś zbrodni do lu­
dności (rubryka 3cia) na trzeciem miejscu. Lepiej od nas stoi Ty­
r o l : 1 skazany na 13(>0 mieszkańców, i Dalmacya 1 na 1352 
po Galicyi zaś idą dalsze prowincye w następującym porządku: 
Czechy, Bukowina, Sj&ląsk, Karyntya, Austrya górna, Nadbrzeże, 
Morawy, Styrya Kraina, Salcburg, Austrya doljia.

Naturalną koleją nasuwa się teraz pytanie: j a k i  r o d z a j  
z b r o d n i  w t y m  o g ó l n y m  z a s t ę p i e  z b r o d n i a r z y  n a j s i l ­
n i e j  j e s t  r e p r e z e n t o w a n y m ,  i n a j w i ę k s z y  b r a ł  u d z i a ł  
w o g ó l n y m  w z - g l e d n y m  w z r o ś c i e  z b r o d n i ?  Zanim przy­
stąpimy do zbadania poszczególnych rodzajów zbrodni- - podzielmy 
je na dwie główne kategoiye. Co do podziału tego nie idziemy 
śladem tych wielu statystyków, którzy jako podsj^iwę podziału na 
kategorye przyjmują p i z e d m i o t  popełnionej zbrodni rozróżnia­
jąc zbrodnie przeciw własności a przeciw osobom. Podział ten od­
rzucamy z tego głównie powodu, iż niektóre rodzaje zbrodni łączą 
w sobie obydwie telfeeliy, n p. rabunek, który według pojęcia 
§. *90. ustawy karnej może być równocześnie i przeciw własności 
i przeciw osobie skieitayany— inne znów zbrodnie są czasem prze­
ciw osobie czassm przeciw własności, jak n. p. gwałt publiczny, 
który w ośmiu wypadkach przecie Ogobie, w czterech skierowanym 
być może przeciw własności i§§. 70 do 100 ust. karnej). Przyjmu­
jąc taki podział, nie wiedzielibyśmy, gdzie zaliczyć te dwa rodzaje 
zbrodni. Właściwiej przeto będzie, pójść metodą:, przyjęta przez 
centralną komisyę statystyczną wiedeńską, i przyjąć podział na 
zbrodnie wypływające z chęci zysku (z uędzy po części) a z gwał­
townego, namiętnlęjfi usposobienia. Zaliczymy wtedy do pierwszych: 
kradzież, oszustwo, Sprzeniewierzenie, fałszerstwo banknotów i mo­
net i rabunek —  do drugich: gwałt publiczny, ciężkie skaleczenie, 
zabójstwo, mord&rstwo, dzieciobójstwo, podpalanie, zbrodnie przeciw 
obyczajnym  publicznej i t. p. Zostaną wtedy na uboczu tylko tak 
zwane zbrodnie polityczne, któremi w ogóle statystyka zbrodni się 
nie gaj m uje, one bowiem objaśniają zgoła inne stosunki, a nie tó| 
o które chodzi ..statystyce moralnej — tudzież inne zbrodnie po­
ili niejszej natury, jął' nadużyci*' władzy i t. p

Po,dżiał ten i z tego względu jest. stosowniejszym, że opie­
rając się na pobudkach działania, daje lepsze wyobrażenie o uspo­
sobieniu moraluem ludności.
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Stosunek tycli dwóch kategoryj zbrodni w naszym kraju przed’  
stawia następująca tabela :

Tabela III.*)
1 2 3 4

Ilość skazanych 
za zbrodnie

l skazany za zbrodnie JNa 100 ska­
zanych za

Rok z chęci z namię­ zbrodnie
w nrróle lwtn

z chęci z namię­ zysku tności z chgól 
zysku

z na-
zysku tności na mieszkańców miętn.

1858 2357 507 1998 9243
K
79

%
17

1859 2239 741 2126 6427 72 23
1860 2183 693 2215 6975 74 23
1861 2433 672 2007 7265 76 21
1862 2491 659 1982 7494 75 20
1863 2121 812 2354 6163 59 22
1864 1785 836 2858 6102 59 29
1865 2669 1152 1928 4467 67 29
1866 4042 1264 12 72 4070 74 23
1867 3502 1349 1486 3859 69 26
1868 4349 1732 1221 3067 69 27
1869 3431 2052 1579 2640 65 35
1870 3144 2364 1745 2321 55 41
średnia 3057 1141 1904 5391 68 6 25-8

Rubryka druga, przedstawiająca bezwzględne cyfry, okazuje 
na pierwsze wejrzenie, iż zbrodnie z chęci zysku nie wzrosły w tak 
wielkim stosunku, jak z namiętności. Cyfra średnia pierwszej kate- 
goryi, w zestawieniu z cyfrą roku 1858, okazuje wzrost tego ro­
dzaju zbrodni o 29 6%  — zaś cyfry drugiej kątegOryi dają wzrost 
bezwzględny o 1250/0. Jię^eli zaś rubrykę tę podzielimy na dwa 
sześciolecia, jak poprzednio, t. j. od r. 1859 do r. 1804 i ocl 1868 
do 1870 otrzymamy w pierwszem sześcioleciu cyfrę 'średnią 2208 
rocznie skazanych za zbrodnie z chęci zysku, w drugiem zaś 3523 
t. j. wzrost o 59'5°;o ; a 735 rocznie skazanych za zbrodnie z na­
miętności w pierwszem sześcioleciu, zaś 1052 w drugiem, czyli 
wzrost bezwzględny o 124 ' 70/0.

Rubryka trzecia przedstawia cyfry względne, w stosunku do 
ludności. Porównawszy cyfry średnie z cyframi r. 1858 otrzymamy 
względny wzrost zbrodni z chęci! zysku 4,70/0 zaś z namiętności 
o 4I60'q. Jeżeli zaś podzielimy rubrykę tę na dwa sześciolecia^ 
otrzymamy: w pierwszem średnia cyfra zbrodni z chęci zysku 1

*j| Sramy rubryki 2giej są niższe nd cyfry tajże rubryki w tabeli I —  tam 
bowiajn w ogólną cyfrę weszły i zbrodnie t. z\v. polityczne, i nadużycie 
władzy urzgdotwnjł które nie dadzą się zaliczyć do żadnej z kategoryi 
w  tabeli II. przedstawionych.
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na 2240 mieszkańców, w drugi em 1 na 1538 mieszkańfców, czyli 
wzrost względny w clrugiem o 31 ••&%). Środma cyfra zbrodni z na­
miętności w pierwszem sześcioleciu 1 na 6737 mieszkańców, w dru- 
giem 1 na 340'  — czyli wzrost względny w clrugiem o 49 '|ó'0.

Rubryka czwarta wreszcie przedstawia nam w cyfrągL pro- 
c( płowych stosunek każdej z tyoli dwóch kategoryj do ogółu 
popełnionych.'zbrodni— wynosi on w przecięciu tycli 13 lat 68 '6°;o 
dla pierwszej, 25’80/o dla drugiej kategpryi. I tu widzimy znowu 
różnicę między piercyssem a drugiem Sześcioleciem— w pierwszem 
bowiem cyfra średnia wynośb-69‘ lG/o dla zbrodni z .chęci zysku, a 
23‘00,'o'Z namiętności- w drugiem xaś*06 50'o dla zbrodni pierw­
szej a 30-l %  drugiej kategoryi. W ięc przy równoozesnem znąćznem 
podniesieniu się względnej cyfry zbrodni w obu kategoryacb, >w tych 
dwóch sześcioleciach udział icli w ogólnej cyfrze zbrodni znacznej 
uległ zmianie: udział zbrodni z namiętności podniósł się o 7 'l°/o, 
zaś zbrodni z chęci zysku zmniejszył "się o 2 ’0°,'o-

Jeżeli z tego mamy wyprowadzić wnioski co do ogóhego 
moralnego usposobienia ludności, zdaje się^być rzeczą niezaprze­
czoną, riż te wpływy, które podniecąją-namiętne, gwałtowne uspo­
sobienie, zwiększają się w stopniu o wielce znaczniejszym niż ta, 
które skłaniają do zamachów na' 'własność,— chociaż i te nie prze­
stają potęgować swej działalności. Pomiędzy pierwsfeemi wpływami 
jest jeden, który tu najważniejszą gra ro lę , a który musi także 
pośrednio oddziaływać na zbrodnie dla zysku popełniane —  t. j. 
pijaństwo. Nioaaprzeozenie największa część gwałtów publicznych, 
zabójstw i ciężkich skaleczeń' ciała wypływa z pijaństwa, a jak 
zobaczymy, te trzy właśnie rodzaje zbrodni n a j w a ż n i e j s z y  mają 
udział w ogólnym wzroście zbrodni z namiętności. Z drugiej zaś 
.strony, pijaństwo sprowadza ruinę; majątkową, zriącznie więc przy­
czyniać się musi i do powiększenia zbrodni z ebeti -zysku. Musi 
tu także wielką odgrywafrrolę pieniactwo, podżegane przez licznych 
pokutnych pisarzy, llardzo wiele — w naszym kraju niezawodnie 
najwięcej — gwałtów1 publieKnj eh wypływa nie z & ego innego, jak 
a mniemanej krzywdy .doznanej, z mnieinaneg® ukrócenia w prawach 
i własności — podniecanie zaś tego uczucia jest ds iełems głównie 
naszych pokątnyoh pisarzy. rćaś ia.k dalece brak oświaty wp3$rwfc 
na powiększenie ogólnej cyfry zbrodni, zobaczymy na jednej z dal­
szych tabeli. Wpływy ta o których wspomnieliśmy wyżej, t. j. wpływ 
pijaństwa i pieuiactwa, jak i trzeci jeszdao a bardzo ważny: brak 
dobrej policyi 'na wsi— nie dadzą się ani ob liczyć ani Etatystycznie
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udowodnić, więc tylko po skutku, po doświadczeniu codziennego 
życia możemy w ogóle wnioskować że te wpływy działają.

Statystycy mówią, — a twierdzenie to popierają cyframi — iż 
między ilością zbrodni a cenam' głównych artykułów żywności, 
jest znakoi lity związek, że mianowicie podrożenie cen podnosi 
liczbę zbrodni z chęci zysku zniżenie zaś zwiększa liczhę zbrodni 
z namiętności. Choćby nawet dowodów cyfrowych nie dostarczono, 
sama natura rzeczy twierdzenie to usprawiedliwia. Co do naszego 
kraju jednak ścisły taki związek z całą dokładnością udowodnić 
się nie da. Zestawiliśmy średnie ceny głównych artykułów1 żywno 
ści z tych lat 13tu według wykazów rządowych i przekonaliśmy 
się, że: 1) bardzo' Gzęsto obok zniżenia cen widzimy powiększenie 
ogólnej liczby zbrodni, jak n. p. w r. I8G3; 2) zazwyczaj zmiana 
ćeny, czy to podwyższenie czy zniżenie, wywiera wpływ na liczbę 
zbrodni dopiero w roku następnym ; 3) że cena pszenicy mało 
bardzo wywiera tu wpływu -  a najwięcej cena żyta i ziemniaków; 
4) że w7 ogóle wpływ cen dopiero przy badaniu większych okresów 
mógłby się hardziej uwidocznić; 5) że zestawiając ceny z dwóch 
sześcioleci (tak jak uczyniliśmy z cyframi zbrodni) w drugiem 
z nich ceny W7 porównaniu z pierwszem poszły w górę, '«< równo­
cześnie podniosła się liczba zbrodni nie w jednęj1 tylko lecz w obu 
kategoryach. Nad przedmiotem tym jednak dłużej zastanawiać się 
nie będziemy —  statystyka cen bowiem w Austryi a szczególniej 
w Galicyi jest niezaprzeczenie jedną z najsłabszych stron urzędo­
wej statystyki — a cyfry przez nią podane nie mają żadnej gwa- 
rancyi pewności. Zbieranie tych dat, szczególniej po małych m o ­
steczkach, dzieje się w sposób zupełnie dowolny, bez najmniejszej 
kontroli, tak że potem gdy z tylu mylnych dat obliczy się cyfrę 
średnią, ta koniecznie musi w7ypaść zupełnie fałszywie. Z takich 
tedy podstaw żadnych kategorycznych wniosków wysnuwać nie 
można —  i pozostać tylko musimy przy tym ogólnym fakcie, iż 
liczba zbrodni z namiętności znacznie więcej się wzmogła niż 
z chęci zysku — że przeto musiały się powiększ} ć te szkodliwe 
wpływy, które wywołują usposobienie gwałtowne, jak pijaństwo 
pieniactwo i t. p.

Dla porównania z umemi prowuicyami zestawili ślay następu­
jącą tabelę, w której obliwono stosunek tych dwóch kategoryj do 
ogółu zbrodni ukaranych według przecięcia lat 1858 do 1870.
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Tabela IY.

Nazwa prowincyi

Na 100 skazanych za zbrodnie 
w ogóle było

z chęci zysku
%

z namiętności 
%

Morawy 83-03 14 57
Czechy 81-35 16-03
Austrya dolna 80-14 16-29
Szląs 80-00 16-81
Karyntya 78-65 19 00
Austrya górna 74-89 21-57
Bukowina 74-27 23-61
Salcburg 74-23 21-95
Styrya 73.99 23-64
Galicya 68-01 25 82
Nadbrzeże . 65-88 30-24
Tyrol 61-26 35-02
Kraina 53-81 41-64
Dalmacya 4828 52-84

Tabela powyższa nie przedstawia, o ile stosunek obu kate- 
goryi do ogółu zbrodni zmienił się w ostatnich latach —  podaje 
tylko procentową cyfrę tego stosunku. Obliczając fig średnią cyfrę 
procentową przekonaliśmy się jednak, że we w s z y s t k i c h  pro- 
■uincyach stosunek ten się zmienił, a udział zbrodni z namiętności 
znacznie się podniósł— nigdzie jednak ta zmiana nie była tak zna­
czną i tak szybką jak w Galicyi.

Przechodzimy teraz do poszczególnych najważniejszych ro­
dzajów zbrodni, zaczynając od tych, które należą do pierwszej 
kategoryi, t. j. z chęci zysku. W  każdym rodzaju obliczamy naj­
przód udział tego rodzaju do ogółu zbrodni, następnie stosunek 
do liczby ludności. Te dwie cyfry dają nam już dokładne o rzeczy 
wyobrażenie, szczególniej gdy z nich zrobimy obliczenie wzglę­
dnego wzrostu każdego rodzaju.

Między zbrodniami z chęci zysku pierwsze miejsce zajmują 
k r a d z i e ż e ,  przedstawione w następującej tabeli:
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Tabela Y.

1

R o k

2

Ilość 
skazanych 

za kradzież

3
Na 100 ukara­

nych zbrodni 
było kradzieży

4
Jedna ukarana 

kradzież 
ua mieszkańców'

1858 2095
%

70-84 2242
1859 1956 6313 2434
1860 1964 66-75 2462
1861 2247 70-78 2172
1862 2314 70-29 2134
1863 1953 54-87 2562
1864 1640 55-10 3111
1865 2427 61-74 2123
1866 3740 68-77 1375
1867 3215 64-32 1619
1868 3981 63-97 1301
1869 3107 54-37 1743
1870 2820 49 60 1945
średnia 2573 62-65 2094

Przy obliczeniu wzrostu poszczególnych rodzajów zbrodni 
postępować będziemy tak samo jak poprzednio — obliczając wzrost 
bezwzględny, a następnie względny, oba najprzód w całym tym 
okresie czasu, a następnie w obu sześcioleciach.

Owóż według powyższej tabeli, bezwzględna ilość skazanych 
za zbrodnię kradzieży wynosi w przecięciu lat 13tu 257-3, co w po­
równaniu z cyfrą r. 1858 wynoszącą 2095 okaże wzrę^Łbezwzglę­
dny o 22-8 l°/o- Podzieliwszy zaś ten okres jak powyżej z opusz­
czeniem r. 1858. na dwa sześciolecia, otrzymamy średnią cyfrę 
pierwszego szJańolecia 2012, drugiego zag 3215 —  czyli wzrost 
bezwzględny w drugiem o 59-B % .

W  stosunku do ludności mieliśmy w r. 1858 jednego skaza­
nego za kradzież na 2242 mieszkańców zaś w przecięciu lat 13tu 
jednego na 2094— czyli ■wzrost w z g l ę d n y  w tym czasie o 6 6% . 
Gorzej rzecz się przedstawi, gdy porównamy dwa sześciolecia; 
w pierwszem był 1 skazany za kradzież na. 2479 mieszkańców, 
w drugiem 1 na 1684, czyli -wzrost względny w drugiem sześcio­
leciu w porównaniu z pieHtszem o 82-06% .

Najlepszym w ciągu tych lat 13tu był rok 1864— 1 skazany 
za kradzież na -3111 mieszkańców, rfajgorszym (jak i w innych ro­



dzajach zbrodni) r. 1868: 1 na 1301. W  p i e r w s z e m  sześcioleciu 
widzimy wszędzie cyfry l e p s z e  od cyfry średniej— w d r u g i e m  
z wyjątkiem jedynego r. 1865 wszędzie cyfry g o r s z e .  Tylko ru­
bryka 3cia (udział kradzieży w ogólnej liczbie zbrodni) przedstawia 
w ostatnich lataRj cyfry nieco lepSie niż w pojtrzednich, a po 
części i lepsze od cyfry średniej, co jednak dowodzi tylko, iż się 
udział innych rodzajów zbrodni zwiększył, zniżając przeto procen­
tową cyfrę kradzieży, pomimo iż liozba skazanych za kradzież 
znacznie' się ̂ zwiększyła. W  pierwszem sześcioleciu udział kradzieży 
w ogólnej liczbie zbrodni wynosił 61-82%  w drugiem ząśfOO'460/0.

Drugi, po kradzieży najważniejszy rodzaj zbrodni z chęc 
zysku, stanowią o s z u s t w a ,  k tóre—• dla wielkiego ich pokrewień­
stwa— złączyliśmy "ze s p r z e n i e w i e r z e n i e m  i f a ł s z e r s t w e m  
m o n e t  i b a n k n o t ó w ,  w następującej tabeli:

Tabela VI.
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R o k

Ilość skazanych 
za oszustwo, 

sprzeniewierzenie 
i fałszerstwo

Na I 00 skaza­
nych za zbrodnie 

było za oszu­
stwo i t,

Jeden skazany 
za oszustwo 
i t. p. na 

mieszkańców

1858 252
%

8-52 18596
1859 260 8-39 18316
1860 183 6-21 26425
1861 169 5-32 28889
1862 165 5-01 29634
1863 143 4-01 3492 7
1864 136 4-56 37515
1865 218 5-53 23610
1866 250 4-59 20580
1867 243 4-86 21428
1868 294 4-78 17992
1869 265 4-63 20445
1870 269 4-73 50399
średnia 219 5-47 24542

Jeżeli cyfry średnie porównamy z cyframi r. 1858 zdawałoby 
się, iż co do tego rodzaju zbrodni znaczńe zaszło ulepszeni^1 M e 
tylko bowiem bezwzględna średnią* cyfra zbrodni tego rodzaju 
okaże się lepszą niż w r. 1858— ale i cyfra względna w stosunku 
do ludności, i udział w ogólnej liczbie zbrodni. Rzecz jednak ina­
czej się przedstawi gdy się bliżej przypatrzymy tej tabeli. Lata
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1858 i 1859 należą do najgorszych w pierwszem okresie— od roku 
1860go począwszy wszystkie trzy rubryki przedstawiają cyfry zna­
cznie korzystniejsze, a zwrot ten jest tak nagłym, że gdy w r.
1859 jest jeden skazany za ten rodzaj zbrodni na 18310 miesz­
kańców już w r. 1800 jest tylko 1 na 26425 — i tak się cyfra ta 
polepsza aż do r. 1864:  1 na 37515 mieszkańców. Już w r. 1865 
spada nagle prawie o 14000, mamy bowiem 1 na 25610 —  i już 
w następnych latach stale spada coraz niżej, zbliżając się zna&znie 
do cyfry najgorszych lat, 1858 i. 1859, a.nawet w r. 1868 cyfra 
ta znacznie się gorzej przedstawia od r. 1858. Jeżeli tedy jak 
poprzednio podzielimy ten okres na dwa sześciolecia, okaże się 
między nien , znaczna różnica. Średnia cyfra bezwzględna pierw­
szego sześciolecia wypada na 170 skazanych rocznie, drugiego na 
256 skazanyelp czyli wzrost w drugiem o 45' 45% , Zaś w stosunku 
do ludności mamy w pierwszem sześcioleoiu ‘ cyfrę średnią: 1 ska­
zany na 29334 mieszkańców— w drugiem zaś 1 na 20742 — czyli 
wzrost w z g l ę d n y  w drugiem o 29*29°/0

Udział tego rodzaju zbrodni w ogólnej liczbie zbrodni wyno­
sił w pierwszem sześcioleciu 5'580/g w drugiem zaś przeciętnie 
4-850/0.

Do zbrodni z chęci zysku zaliczamy nareszcie r a b u n e k .
Tabela T li.

K o k
Ilość 

skazanych 
za rabunek

Na 100 skaza­
nych za zbrodnie 

było za 
rabunek

l skazany 
za rabunek 

na mieszkańców

1858 10
%

0-33 . 468658
1859 23 0-74 27O059
1860 19 0 64 254522
1861 16 0-50 305144
1882 12 0-36 411593
1863 25 0-70 200142
1864 9 0-30 678008
1865 24 0-60 214459
1866 53 0-97 97077

, 1867 44 0-88 118343
1868 74 1-18 71237
1869 59 1-03 91830
1870 55 0-96 97934
średnia 32 0-70 252231
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W  cyfrach tej tabeli widzimy daleko mniejszą regularnośćff 
niż ,w poprzednich, a różnice zachodzące między jednym a drugim 
rokiem są bardzo znaczne i nagłe. Cyfra 10 skazanych za rabunek 
w r. 1858 podskakuje nagle w r. 1859 do 23, spada w r. 1862 do 
12, podnosi się więcej niż w dwójnasób w r. 1863 bo do 25, aby 
spaść następnie do 9 w r. 1864 i podnieść się znowu do 24 w r. 
1865- a  do 53 w r. 1866— poczem już zawsze znacznie j e *  wyż­
szą nietylko od cyfry r 1865,-ale i od średniej tych lat trzynastu. 
Rok 1868 przedstawia fu znowu cyfrę najgorszą, bo 74 skazanych 
za rabunek, czyli 1 na 71237 mieszkańoów—cyfra sześć razy gor­
sza niż w r. 1858.

Cyfra średnia tych lat 13tu w stosunku do ludności (rubryka 
ostatnia) w porównaniu z cyfrą r. 1858—przedstawia wzrost wzglę­
dny o 46 18°/0. Gorzej jeszcze wypadnie porównanie dwóch sze­
ścioletnich okresów: w pierwszym cyfra średnia wynosi: I skazany 
za rabunek na 353244 mieszkańców — w drugim 1 na 115146 — 
czyli w z r o s t  w z g l ę d n y  [w drugim o 67-40°o-

W  ogólnej sumie zbrodni bierze rabunek w pierwszem sze­
ścioleciu udział w wysokości 0197°(q w drugim zaś 0 -540('0 prze­
ciętnie- znowu małe zmniejszenie, wynikające nie ze zmniejszenia 
ilości ukaranych za rabułiek, ale z bardzo znacznego zwiększenia 
ogólnej cyfry zbrodni.

Przechodzimy teraz do drugiej kategoryi zbrodni, t. j. popeł­
nianych z gwałtownego, namiętnego usposobienia. Pierwrsze między 
niemi miejące zajmują m o r d e r s t w a  i z a b ó j s t w a ,  które obli- 

jyjgzainy razem i w jednej przedstawiamy tabeli. Gib'do tego rodzaju 
zbrodni zachodzi ta okoliczność, iż możemy dokładnie oznaczyć 
nie tylko ilość u k a r a n y c h ,  ale i p o p e ł n i o n y c h  zbrodni, b io­
rąc tę ostatnią z wykazów śmieiitelnośęk w których między gwa-1- 
towaemi rodzajami śmierci zasajdujemy zawsze liczbę zamordowa­
nych i zabitych. Dla tago taż do? tego rodzaju zbrodni dajemy 
dwie tabele, a przedstawi to nam i tę jeszcze kofżyśt) że z tych 
dwóch tabeli będziemy nnoglimieć wyobrażenie o stosunlcn,  j a k i  
z a c h o d z i  m i ę d z y  z b r o d n i a m i  p o p e l n i o n e m i  a u k a r a -  
n e mi ,  zobaczymy o ile w ostatnich latach sprężystŚRem Jest u 
nas sądownictwo, a zatem wr przybliżeniu będziemy mogli ocenić, 
czy ®  znaczna część wykazanego wzrostu zbrodni ukaranych i^ i 
może na karb zwdększonej sprężystości sądownictwa.

2
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Zaczynamy od p o p e ł n i o n y c h  w ogóle morderstw i za­
bójstw.

Tabela VIII.

R o k
Ilość zamordowanych 

i zabitych
Jeden wypadek 
morderstwa i 
zabójstwa na 
mieszkańcówmężczyzn kobiet razem

1858 99 27 126 37195
1859 98 30 128 37049
1860 101 32 133 36360
1861 110 30 140 3-1873
1862 100 21 121 40818
1863 137 36 173 28928
1864 132 24 156 . 32705
1865 142 36 178 28915
1866 140 46 186 27661
1867 139 33 172 30273
1868 184 46 230 22918
1869 161 30 191 28366
średnia 128 33 161 32171

Z porównania cyfry średniej w z g l ę d n e j  t. j. w stosunku 
do ludności, z cyfrą r. 1858, okaże się, iż w tych latach 12tu 
liczba popełnionych morderstw i zabójstw wzrosła o 13-50% . —  
Gorszym jest stosunek drugiego sześciolecia do pierwszego: w pierw- 
szem cyfrą średnią jest 1 popełnione mordestwo lub zabójstwo na 
35870 mieszkańców, w drugiem I na 28470, czyli stosunek w dru- 
giem o 20-G30/o gorszy niż w pierwszem. Wicizimy w tym rodzajh 

zbrodni o wiele większą regularność'niż w poprzednich —  różnica 
między jednym a drugim rokiem nie jest nigdy bardzo rażącą, a 
ani w przybliżeniu taką, jaką n. p. widzieliśmy w rabunku, gdzie 
w jednym roku cyfra więcej niż w dwójnasób się powiększa. Cy­
fry wszystkie też w tym rodzaju zbrodni są bardziej zbliżone do 
cyfry średniej niż w innych.

Ilość u k a r a n y c h  zbrodni mordestwa i zabójstwa uwidoczni 
następująca tabela~ułożona według tej samej metody, którą przy­
jęliśmy i dla innych zbrodni:
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Tabela IX.

R o k
%

Iloijś.ć 
skazanych 

za morderstwo 
i zabójst-wo

Na 100 skaza- 
nyąh za zbrodnie 
było za morder­
stwo i zabójstwo

1 skazany za 
morderstwo i 
zabójstwo na 
mieszkańców

1858 43 1-45 108990
1859 74 2-36 64356
1860 65 2 2 0 74398
1861 44 1-38 110961
1862 57 1-73 86651
1863 60 1 -68 83651
1864 80 2-68 63773
1865 104 2 64 49490
1866 92 1 68 55925
1867 93 1-86 55969
1868 132 2 1 2 39934
1869 127 2‘22 42661
1870 157 2-76 34951
średnia 86 2-05 67036

Średnia cyfra względna (fetatnia rubryka) w porównaniu 
z cyfrą r. 1858 okazuje wzrost o 38-49. Podzieliwszy znowu ten 
okres1 na dwa sześciolecia z opuszczeniem r. 1858 otrzymamy 
w pierwszem cyfrę średnią: 1 sfażany na 80591 mieszkańców, 
w drugiem 1 na 46488 czyli wzrost w drugiem o 42 '3 50 /0.

Co do udziału tego rodzaju zbrodni w ogólnej ilości ukara- 
nyęh zbrodni widzimy z tabeli, iż. bardzo on się nieznacznie po­
większył. W  piejwTszem sześcioleciu wynosił on przeciętnie 2 .00% , 
w drugiem zaś 2-2 1<%.' '

Zestawmyż terąż, ilość popelnionycb zbrodni tego rodzaju, 
z ilością ukaranych. Na 100 popełnionych morderstw lub zabójstw 
ukarano:

w r. 1858 34 o/a
n w 1859 57 n

w 33 1860 48 33

33 1861 31 r.i

» 33 1862 47 w

ri 31 1863 34 33

« 3? 1864 51 n
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w r. 1865 5 8 %
„ „ 1866 49 „
„ „ 1867 54 „
„ v *1868 57 „
„ „ 1869 65 „

Różnica jest dość znaczna na korzyść drugiego sześciolecia. 
Gdy w pierwszem licząc przeciętnie^ na 100 popełnionycli mor­
derstw lub zabójstw ukarano 42— w drugiem ukarano 54— o 14%  
więcej —  co wynosi ściśle trzecią część wykazanego wyżej wzrofetu 
względnego liczby ukaranych za te zbrodnie w drugiem sześciole­
ciu. Gdybyśmy z tego 'jednego rodzaju zbrodni, w którym stosunek 
ukaranych do popełnionych da się ściśle obliczyć, chcieli wniosko­
wać i o innych, przy których obliczenie to jest już prawie niemo- 
żliwem— musielibyśmy z ogólnego wz&stn zbrodni w drugiem sze­
ścioleciu %  odliczyć na karb zwiększonej sprężystości sądownictwa 
i władz'bezpieczeństwa. Wzrost ten jak wykazano wynosił w dru­
giem sześcioleciu w porównaniu z pierwszem 8 p '4 % — odliczywszy 
przeto jedną trzecią część zostałoby 23 E%  jako przypuszczalny 
rzeczywisty wzrost w tem drugim sześcioleciu. Wniosku takiego 
jeduak zupełnie stanowczo Czynić nie można, a w każdym razie 
owa cyfra 2-'|"60/0 będzie cyfrą przypuszczalnie n a j n i ż s z ą .  Zbro­
dnie morderstwa i zabójstwa są bowiem tego rodzaju! iż trudniej 
je ukryć przed okiem sprawiedliwości niż jakichkolwiek inne W ła­
dze tak policyjue jak sądową są zazwyczaj o wicie gorliwsze w od­
krywaniu tych zbrodni jako najcięższych, niż wsaelł ich innych, 
mniejszych ■zbrodni —  wr.sSzcie i odpowiedzialnogę za wszelkie nie­
dbalstwo w odkryciu tych cięższych zbrodni jest większą niż przy 
innych. ..Riezaprzeczenie przeto przy wszystkich innych rodzajach 
zbrodni znacznie m n i e j s z y  procent ogólnego icb wzrostu może 
być policzonym na karb zwiększonej sprężystości władz sądowych 
i policyjnych niż przy morderstwach i zabójstwach.

Pomiędzy morderstwami zawsze zwracał szczególną uwagę 
moralistów jeden Ł h  rodzaj: d z i e c i o b ó j s t w o  ■— owod*zapom- 
nienia się, a następnie obawy przed opinią publiczną, a często 
także obawy przed nędzą i dziecku i matce grożącą. Zbrodnia to 
przez wszystkie kodeksy karne bardzo surowo karana — a jednak 
we wszystkich krajach z zadziwiającą pojawia się regularnością, 
tak że należy do tych faktów statystycznych, które się najwytrwa­
łej trzymają pewnej jakiejś cyfry, w których zazwyczaj bardzo jest 
nieznaczny odskok od cyfry średniej czy to w kierunku zwiększę-
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nia czy zmniejszenia. Musi się skutkiem tego u dziewcząt odbywa­
jących poród z którym później przed światem ukryć by się rade—  
przypuszczać pewne wspólne, jednakowe usposobienie chwilowe, 
tak silnie działające na umysły słabsze, wrażliwsze i mniej mające 
prawdziwych podstaw moralnych, że je  prowadzi aż do zbrodni. 
Oto tabela, zawierająca cyfry dzieciobójstw:

Tabela X.

R o k

Ilość
skazanych

za
dzieciobójstwo

Na 100 skaza 
nycb za zbrodnie 

było za 
dzieciobójstwo

Jedna skazana 
za dzieciobójstwo 

na
mieszkańców

1858 34 114 137840
1859 23 0'74 207059
1860 26 0 88 186227
1861 23 0-72 212274
1862 21 0-61 235196
1863 24 0 67 208527
1864 26 0-87 196235
1865 21 0-53 245096
1866 29 052 177418
1867 25 050 208284
1868 38 0-61 138719
1869 38 0-66 140571
1870 29 0-51 189221
średnia 27 0 68 191128

Widzimy z powyższej tabeli, że i u nas cyfra dzieciobójstw 
z dziwną pow-tarza się regularnością. Z wyjątkiem bowiem lat 1868 
i 1869— w których cyfra bezwzględna (rubryka 1) od średniej ró- 
zru si§ o 1 1 — zresztą ta różnica wynosi najwięcej 7 (w r. 1858). 
Mimo to i tutaj dostrzegać się daje w ostatniem sześcioleciu smu- 
tny wzrost zbrodni: cyfra względna z przecięcia lat 1865 do 1870 
wynosi: 1 skazana na 183551 mieszkańców, zaś z lat 1859 do 1864 
• skazana na 207586 —■ czyli wzrost w drugiem sześcioleciu o 
13'09% . Udział zaś zbrodni tej w ogólnej liczbie zbrodni zmniej­
szył się nieco ■—  wynosił bowiem w pierwszem sześcioleciu prze­
ciętnie 0‘ 75O/Oi w drugiem 0'55f),o co jednak przypisać należy tylko 
powiększeniu ogólnej cyfiy zbrodni — bo dzieciobójstwa same jak 
widzieliśmy, nie zmniejszyły się lecz zwiększyły raczej w drugiem 
sześcioleciu.
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Jedną z najbardziej u nas zakorzenionych zbrodni—jest p o d ­
p a l a n i  Cyfry tej zbrodni przedstawia następująca tabela:

Tabela XI.

R o k

Ilość
skazanych

za
podpalanie

Na 100 skaza­
nych za zbrodnie 

było 
podpalaczy

1 skazany 
za podpalanie 

na
mieszkańców

1858 45 1-51 104146
1859 35 1 12 136067
1860 26 0-88 185996
1861 36 110 135619
1862 36 1-09 137197
1863 34 095 147222
1864 30 100 170065
1865 42 106 122548
1866 52 095 98944
1867 70 1-40 74387
1868 63 1 01 83673
1869 59 103 91830
1870 60 105 91456
średni l 45 1-08 121473

Zachodzi tu znowu ten sam stosunek, co przy zbrodni oszu­
stwa, sprzeniewierzenia i t. p. — że cyfra średnia w porównaniu 
z cyfrą r. 1858 przedstawia pozornie pewne ulepszenie, które je ­
dnak wnet się okaże ułudnem, gdy zamiast porównywać cyfrę śre­
dnią z rokiem 1858, podzielimy ten przeciąg czasu na dwa sze- 1 
ściolecia i porównamy jo  ze sobą. W  pierwszem sześcioleciu 1859 
do 1864 wypada w cyfrze średniej jeden skażany za podpalanie 
152027 mieszkańców— w drugiem zaś 1 na 93806 —  co daje cyfrę 
wzrostu w drugiem sześcioleciu o 38'290/0. Udział zaś tej zbrodn 
w ogólnej sumie zbrodni bardzo mało się zmienił ■—• w pierwszem 
bowiem sześcioleciu wynosi on przeciętnie 1'02%  •—  w drugiem 
zaś 1-08%-

Do zbrodni, których Cyfra względna, tudzież stosunkowa do 
ogółu zbrodni najbardziej się zwiększyła, .należy c i ę ż k i e  s ka l e ­
c z e n i e .  Oto tabela, odnosząca się do tego rodzaju zbrodni:
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Tabela XII.

R o k

Ilość 
skazanych 
za ciężkie 
skaleczenie

Na 100 skaza­
nych za zbrodnie 

było za ciężkie 
skaleczenie

Jeden skazany 
za ciężkie 
skaleczenie 

na mieszkańców

1858 274 9-26 17104
1859 378 12-20 12598
1860 312 10-60 15499
1861 331 10-42 14750
1862 374 1105 13207
1863 454 12-47 11022
1864 513 17-24 9945
1865 731 1856 7041
1866 699 12-85 7360
1867 681 1362 7646
1868 970 15 58 5434
1869 1318 23-06 4110
1870 1604 28-23 3421
średnia 664 1504 9933

Ogromna różnica, jaka tu zachodzi między pierwszą, a drugą, 
połową tego okresu — i to we wszystkich trzech rubrykach, wi­
doczną jest na pierwszy rzut oka. Gdybyśmy cyfry średnie poró­
wnali z cyframi r. 1858 —  otrzymamy w pierwszej rubryce, t. j. 
ilość bezwzględna, wzrost o 1050'0. zaś w rubryce ostatniej, (w sto­
sunki] do ludności) wzrost o 41-92%. Zaś porównując dwa sze­
ściolecia otrzymamy: w pierwszem 1 skazany na 12836 mieszkań­
ców-— w drugiem 1 na 5835 —  czyli wzrost w drugiem o 54-540/q. 
Odział tej zbrodni w ogólnej cyfrze zbrodni także znacznie się 
Podniósł, bo o 6'32°/o —  wynosił on przeciętnie w pierwszem sze­
ścioleciu 12-339/o w drugiem 18-650/0. Widzimy także z powyższej 
tabeli, iż w drugiem sześcioleciu w rubryce pierwszej i trzeciej cy­
fry wszystkich lat bez wyjątku są gorsze od cyfry średniej, żę* 
wreszcie wzrost tego rodzaju zbrodni jest bardzo stateczny, po­
cząwszy bowiem od r. 1800, każdy rok (z wyjątkiem tylko lat 
1866 i ma cyfrę gorszą od r. poprzedniego. A nawet w osta­
tnich lataóh co roku podwyższenie jest bardzo znaczne -  w r. 1868 

, o -89  dalej o 348 -w reszcie  o 284 (rubryka pierwsza).
Już przy podziale zbrodni na dwie główne kategorye powie­

dzieliśmy, iż jedną z główniejszych przyczyn wielkiego wzrostu 
zbrodni u nas musi być pijaństwo. • Jeżeli co, to powyższa tabela
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przekonać nas o tern musi— ciężkie skaleczenie bowiem najczęściej 
popełnianem bywa w stanie nietrzeźwym, podczas bójek w karcz­
mach i t. p.

Pozostaje nam jeszcze g w a ł t  p u b l i c z n y ,  zbrodnia w na­
szym kraju bardzo powszechna, a także zbyt cSesto początek swój 
mająca w pijaństwie, tudzież w. pieniaetwie. I ten rodzaj zbrodni 
w ostatnich latach wzmógł się znakomicie, jak dowodzi następu­
jąca tabela:

-Tabela XIII.

R o k

Ilość 
skazanych 
za gwałt 
publiczny

Na 100 skaza­
nych za zbrodnie 

było za gwałt 
publiczny

Jeden isknzany 
za gwałt 

publiczny na 
mieszkańców

1858 111 3-75 42221
1859 225 7-25 21166
1860 246 8-35 19657
1861 205 6-45 23816
1862 173 5-25 28549
1»63 241 6-77 20765
1864 178 598 28663
1865 238 6 04 21626
1866 402 7-39 12798
1867 474 9-48 10985
1868 536 8 61 9834
1869 504- 8-82 10750
1870 506 8-93 10844
średnia 310 7-15 20128

Z porównania cyfry średniej w stosunku do ludności, z cyfrą 
r. 1858— otrzymamy wzrost tego rodzaju zbrodni o 53’32°/0 W i a ­
tach Pij.9 do 1864 wypada przeciętnie 1 skażany na 23 i 69 mie­
szkańców— zaś od r. 1865 do 1870, jeden na 12806, czyli wzrost 
w drugiem sześcioleciu o 46-l ig o . LJUclział tego rodżaja zbrodni 
w ogólnej cyfrze zbrodni wynosił w pierw^zem sześcioleciu prze­
ciętnie 6 6 W/o, w dj^igiem jzaś 8‘21°jo, więc o więcej. Od
roku i§64 począwszy, cyfra tęfo rodzaju zbrodni stale się zwięk­
sza, tylko w r. 1869 i 70 zniżyła się nieco w stośunku do 186§, 
alo jest i w tycli dwóch latach zjpSsziiie jeszcze wyższą od r. 1867.

Przeszliśmy w ten sposób wszratkin najważniejsze rodzaje 
zarodnik Dla łatwiejszego przeglądu zestawiamy je^cz-e w nastę­
pującej; tabeli główny Rezultat tego badania.
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CM Tabela XIV,

Rodzaj zbrodni

Średnia 
cyfra 

skazanych 
rocznie 

(1858 do 
1870)

Średnia cyfra w stosunku 
do ludności

0/q wźrolśtu 
■względnego 

w 2giem 
sześcioleciu 
wporówna- 

niu z lszem
%

Udział proc$ptowy 
w ogólnej cyfrzp zbrodni

1859 do 186411865 do 1870

jeden skazany na 
mieszkańców

1859 do 
1864 0/0

1865 do 
1870 %

Kradzież . . . . 2573 2479 1684 32-06 61-82 6046

Oszustwo, sprzeniewierzenie itp. 219 29334 20742 29-29 5-58 4 %

Rabunek . . . . 32 353244 115146 67-40 0-97 0-54

Morderstwo i zabójstwo . 86 80591 46488 42-35 2 0 0 2-21

Podpalanie . . . . 45 152027 93806 38-29 1 02 1-08

- Ciężkie skaleczenie'^ 'Cf 664 12836 5835 54-34 12-33 18-65

Gwałt publiczny . 310 23769 12806 46-12 6-67 8-21

Ogół zbrodni *)
*

4153 1564 1010 35-4 —

*) Cyfra ta n i e  daje sumy wszystkich powyższych, z pow odu iż nie wyczerpano tam wszystkich rodzajów zbrodni —  p o z o ­
stawiając na uboczu zbrodnie polityczne i inne pomniejsze.
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Widzimy z tego, że I) pod względem ilości zbrodni a więc 
i w rubryce ostatniej: „TJdi iał w ogólnej cyfrze zbrodni1 najwyż­
szą cyfrę przedstawia kradzież, następuje ciężkie skaleczenie, gwałt 
publiczny, oszustwo, morderstwo i zabójstwo, podpalanie, wreszcie 
rabunek; 2) co do w z r o s t u  w z g l ę d n e g o  w stosunku do lu­
dności, w drugiem sześcioleciu w porównaniu z pierwszem, najwyż­
szą cyfrę 'wzrostu przedstawia rabunek, następują po n im: ciężkie 
skaleczenie, gwałt publiczny, morderstwo i zabójstwo, podpalanie, 
oszustwo, wreszcie kradzież z cyfrą najniższą; 3) że  u d z i a ł  p r o ­
c e n t o w y  w o g ó l n e j  c y f r z e  z b r o d n i  z m n i e j s z y ł  s ię w ka ­
ż d e j  ze  z b r o d n i  p o p e ł n i a n y c h  z c l i ę c i  z y s k u  t j.kradzież, 
oszustwo i rabunek, z w i ę k s z y ł  s ię  z aś  w k a ż d e j  z e  z b r o d n i  
p o p e ł n i a n y c h  z n a m i ę t n e g o  u s p o s o b i e n i a ;  4) że wreszcie 
z w y j ą t k i e m  k r a d z i e ż y  i o s z u s t w a  k a ż d y  i n n y  r o d z a j  
z b r o d n i  p r z e d s t a w  a w d r u g i e m  s z e ś c i o l e c i u  c y f r ę  
w z r o s t u  z n a c z n i e  w i ę k s z ą  o d  c y f r y  w z r o s t u  w s z y s t ­
k i c h  z b r o d n i  r a z e m  —  co się łatwo tern tłómaczy, że gdy 
kradzież, która ma największy udział w ogólnej cyfrze zbrodni 
bo 610/0 wzrosła stosunkowo mało, wszystkie inne mogły wzróść bar­
dzo. podnosząc jednak ogólną cyfrę zbrodni stosunkowo mniej.

Przechodzimy teraz do drugiej— również ważnej części badań 
naszycli —  t. j. do badania o s o b i s t y c h  s t o s u n k ó w  z b r o ­
d n i a r z y ,  które rzucają znakomite światło na stan umoralnienia 
kraju, i mogą węytłómaczye niejedno zjawisko w statystyce moral­
ności. Wykażemy więc przedewszystkiem stosunek tak zwanych re­
cydywistów t. j. powtórnie karanych do ogółu ukaranych, dalej * 
udział mężczyzn a kobiet w ogóle zbiodni, wiek skazanych, sto­
pień wykształcenia, stan cywilny, wreszcie rodzaj zatrudnienia.

Liozba recydywistów, t. j. karanych powtórnie bardzo jest 
ważną w statystyce zbrodni, rzuca bowiem światło z jednej strony 
na uporczywdść zbrodniczych instynktów w ludności, z drugiej zaś 
na ■wartość urządzenia więzień. Im mniej jest takich, którzy po 
wejściu z więzienia powtórnie popełniają zbrodnię, tern bardziej 
można zbrodnie przjTpisać nie tyle jakiemuś stałemu usposobieniu 
skazanych indywiduów jak raczej chwilowemu uniesieniu się, za­
pomnieniu i tym zewnętrznym wpływom, jakie człowieka czasem 
czynią zbrodniarzem. Z drugiej zaś strony jeżeli zważymy, iż za­
daniem więzienia obok kary jest p o p r a w a ,  zwiększająca się 
liozba recydj wistów dowodzi wzmagającego się zaniedbania waę- 
ziennych zarządów, a odwrotnie reformy zaprowadzane w więzie-
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niacli w tym duchu, by tern pewniej osiągnąć poprawę, wpływają 
najprzód na zmniejszenie liczby recydywistów, a dopiero po dłuż­
szym upływie czasu znizają ogólną cyfrę zbrodni.

Następua tabela przedstawi stosunki naszej prowincyi pod 
tym względem:

Tabela XV.

E o k

Na 100 skazanych za zbrodnie, było 
poprzednio już karanych

za
zbrodnie

za
przestępstwa razem

1858 23 6 29
1859 22 5 27
1860 24 6 30
1861 26 8 34
1862 25 8 33
1863 21 8 29
1864 22 9 31
1865 23 11 34
1866 22 10 32
1867 23 7 30
1868 23 10 33
1869 20 11 31
1870 20 11 31
średnia 22 8 31

Widzimy z tego, iż procent recydywistów bąftdzo się regular­
nie powtarza, najwyższe bowiem zboczenie od cyfry średniej było 
o 4 mniej w r. 1859, a o 3 więcej w latach 1861 i 1865, zresztą 
wynoszą zboczenia od cyfry średniej 2 i 1. A nawet podzieliwszy 
ten okres na dwa sześciolecia, w drugiem z nicli, które we wszyst­
kich poprzednich obliczeniach przedstawiało stosunki znacznie gor­
sze, zobaczymy bardzo małą różnicę, gdy bowiem w czasiejbd 
1859 do 1864 cyfra średnia wynosi rocznie 30°/o recydywistów, 
w czasie od 1865 do 1870 wynosi ona 31°/q. Czegóż dowodzi to 
stałe powtarzanie się cyfry od 30°/o do 3 4 0 ^  Oto że urządzenie 
■więzień naszych n ie  wywiera wpływu ulepszającego na zbrodnia- 
rz3b w przeciwnym bowiem razie musiałaby się cyfra recydywistów 
z konieczności zmniejszyę, jak Się stało n. p. w Irlandyi zarazi po 
wprowadzeniu ulepszonego systemu więzień. Z drugiej znów strony 
cyfry te są w pewnej mierze odpowiedzią na zarzut, jaki czyniono 
u nas bardzo często z powodu zniesienia kajdan i kar cielesńycli
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od r. 1878. Mówiono, iż'łagodniejsze to obchodzenie się z więźniami 
powiększa liczbę zbrodni, więźniom bowiem tak dobrze się dzieje, 
że radzi powracają do winienia. Gdyby tak było, musiałaby cyfra re- 
cydywistów ż ostatnich lat podnieść’się, tymczasem właśiiie lata 1869 
i 1870 przedstawiają cyfrę niższą niż w r. 1868, a n. p. w latach 
1861, 1862, 1803 i 1864, więc jeszcze zapanowania kija i kajdan 
cyfra ta była wyższą, bo wynosiła 34. M e mogę iednak pon mąć 
uwagi, iż cyfry z dwóch lat nie dozwalają jeszcze robić zupełnie 
s t a n o w c z y  cli wniosków, a dopiero po kilku latach, gdy będzie­
my mieli przed sobą cyfry z dłuższego okresu ozasu będzie już 
można z całą stanowczością orzec coś pewnego w tym względzie. 
W  każdym razie z powyższej tabeli można co do okresu od r. 
1858 do 1870 wyprowadzić następujące wnioski: 1) iż uporczywość 
zbrodniczych instynktów prawie wcale w tym czasie się nie zmie­
niła, gdyż różnica pojedynczych lat jest bardzo nieznaczną; 2) że 
siła poprawcza naszych ivięziennych urządzeń do r. 1870 ani o 
krok nie postąpiła naprzód.

(Dok. nast.)

Ma te rya ły  do s t a t y s t y k i  Galicyi .
(Ciąg dalszy).

K on su m cy a  tyton iu  

w ptorwszem półroczu 1872.

Dochód ryczałtowy z sprzedaży tytoniu, cygar i tabaki w kra­
ju paszym wynosił w pierwszem półroczu bieżącego (1872) roku 
ogółem 2891154 złr. w. a. Jest to kwota iiie^iaprzeezpiiie bardzo 
znaczlni, gdy jednak porównalny ją z kwotami, które sprzedaż 
tych artykułów przyniosła w innych  krajach koronnych monarchii 
apstryackiej, będziemy musieli oddpć sobie sprawiedliwość, że ty­
toniu używamy w ogóle dęść oszczędnie i umiarkowanie W  Mjo- 
rawii bowiem, mającej niespełna 2 miljony ludności, dochód z sprze­
daży tytoniu we* wszystkich postaciach przyniósł ,w tym samym 
czasie 2^32803 zlr., w Czechach niedorówjiywająfiycli Galicyi ilo­
ścią mieszkańców 6665092dzłr., w Dolnej Austryi, mającej prawie 
tyleż ludności co Morawia, to jest mała co więcej niż trzecią część 
ludnóści Galicyi lub Czech, zebrano w pierwszych 6 miesiącach b.



MATERYAŁY DO STATYSTYKI GALICYI. ■ 29

r. za cygara, tytoń i tabakę jeszcze więcej niż^,w Cąeehach, bo 
6910967 ztr.

Chcąc oznaeżyć z całą dokładnością o ile Galicya więcej lub 
mniej niż inne prowincye wydaje na tytoń i cygara, porównywamy 
kwoty, zebrane w rozmaitych prowincjach Przedlitawii za cygara 
i tytoń z ilością mieszkańców tychże prowincyi pcdług spisu lud­
ności z r. 1869 i otrzymujemy, że w pierwszem półroczu b. r. 1 
mieszkaniec izapłaeił w przecięciu za artykuły tabaczne :

w Dalmacyi i Bukowinie, • 0'4 złr.
. „ Gjąlicyi . . . 0 5 n

„ Krainie . . . Ob „
* ,Morawii i Tyrolu . , T 1 ,.

A „ Szląsku i Karyntyi . 1’ 2 „
„ Czeohayh i Styryi . . 13  „
„ Górnej Austryi . . 1\5 „
„ Salcburgu i 'Wybrzeżu . 1 '7 „
„ Dolnej Austryi . . 3’ 5 „

skąd wypada, że mieszkańcy yGalicyi nietylko nięńuszczają z dy­
mem zbyt wiele pieniędzy, lê GZ owsfem, 7e p i  rówmi z mieszkań­
cami Dalmacyi i Bukowiny używają najmniej i najgorszego tytoniu.

| Nie wielu było także w Galicyi amatorów na takzwaue przy­
smaki tytoniowe, oddzieliTiefnprzedawańe, zebrano ’ża nie bowiem 
w pierwszem półroczu b. r. u nas tylko 40597 złr. co jest sumką
nader małą, poniewraż w Styryi zebrano za przysmaki 60365 złr.,
w Czechach 715279 złr. i t. d. z tcźego przypadało na głowę: 

na Bukowinie i WTybrzeżu . 0.004 złr.
w Galicyi . . . .  0-007 „
„ Czechach Morawdi i Kaiwntyi 0'02 „
„ Styryi . . . . 0 05 „
„ Salcburgu . . . . 0-1 „
„ Dolnej Austryi . . . 0A „

ze pomiędzy prowdncyami, w których przysmaki tytoniowe 
są sprzedawane, Galioya należy do tych, w których odbyt na też 
przysmaki jest najmni 'jszy.

Dwie kwoty podane wyżej ryczałtowm jako dochód z sprze* 
dąży tytoniu zwycfeajnego i przysmaków tytoniowych w Galicyi 
w' pierwszem półroczu b. r. rozpadają się następnie :
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I. Sprzedaż wyrobów tytoniowych zwyczajnych.
Cygara krajowe 972375 złr. Tabaka 151295 złr.

„  zagraniczne 11727 „ Tytoń 1756757 „

II. Sprzedaż przysmaków.
Cygara krajowe 22704 złr. Tabaka . 5 złr.

„  zagraniczne 2836 „  Tytoń . 15052 „
Za kwoty powyższe rozeszło się w Galicyi:
C y g a r  zwyczajnych krajowych 41979674 sztuk, zagranicz­

nych 84313 sztuk, przysmaków krajowych 516450 sztuk, zagra­
nicznych 17450 sztuk. Z tego przypada na głowę, cygar zwyczaj­
nych krajowych 8 , przysmaków krajowych 0-09 sztuk; jest to zaś 
bardzo m ało, ponieważ na jednej tylko Bukowinie mniejsza ilość 
cygar w przecięciu na głowę przypada we wszystkich zaś innych
prowincyach daleko większa i ta k :

Sprzedano cygar kra- Na 1 mieszkańca
Nazwa prowincji jowych zwyczajnych przypada

sztuk sztuk
Bukowina 796550 I
Galicya . . 44979674 8
Dalmacya . 5833400 13
Tyrol . . 12068850 13
Kraina . . 6595541 14
Morawia . 37527925 19
Karyntya . 6645000 19
Górna Austrya . 16573109 23
Salcburg . 3736250 24
Czechy . 12246.3589 24
Szląsk . . 12352100 24
Styrya . . 29352800 26
Wybrzeże . 23354500 40
Dolna Austrya 160137711 82

r Podobnie ma się rzecz z przysmakami krajowemi, sprzedano
ich bowiem w Galicyi 516450 sztuk, z czego na głowę przypada 
w przecięciu 0-09 sztuk; w Czechach 1350450 sztuk, na głowę 
0‘2 sztuk ; w Morawii 759600 sz., na głowę 0-4 s z . ; w Karyntyi 
112500 sz., na głowę 0 4 s z . ; w Styryi 1098504 sz., na głowę 
0 9 sz.; w Salcburgu 176410 sz., na głowę 1 sz.; w Dolnej Austryi 
8751960 sz., na głowę 4 sztuki. Tak więc cygar krajowych, tak



MATERYAŁY DO STATYSTYKI GALICYI. 31

zwyczajnych jak i przysmaków Galicya z Bukowiną konsumują 
stosunkowo najmniej ze wszystkich prowincyi Przedlitawii.

Konsumcya cygar z a g r a n i c z n y c h  zwyczajnych i przysma­
ków była także o wiele mniejsza w Galicyi niż w innych prowin- 
cyach. „W Dalmacyi wypalono cygar zagranicznych 2900 sztuk, 
z czego na głowę przypada w przecięciu 0-005 sz.; na Bukowinie 
3200 sz., na głowę 0 006 sz.; w Galicyi 84313 sz., na głowę 0 0 2  
sz. i 17450 przysmaków, na głowę 0*003 sz.; taki sam mniej wię­
cej stosunek jak w Galicyi był także w Karyntyi, w Krainie i 
w Tyrolu, gdzie z ogólnej sumy wypalonych cygar zagranicznych 
przypada także 0‘02 sztuk na 1 mieszkańca. W  Górnej Austryi, 
jakoteż w Czechach, w Styryi i na Wybrzeżu przypadało 0-04 sz. 
cygar zagranicznych zwyczajnych na głowę i prócz tego w Cze­
chach 0 03, w Styryi 0*02 a na Wybrzeżu 0*008 sz. przysmaków 
zagranicznych. W Morawii i na Szląsku konsumcya była o jeden 
stopień większą, ponieważ jak w jednym tak i w drugim kraju 
Przypadało 0 05 sz., cygar zagranicznych na 1 mieszkańca i prócz 
tego w Morawii 0'02 sz. przysmaków. W  Salcburgu wypalono cy­
gar zagranicznych zwyczajnych 14600 sz., na głowę przypada więc 
0-09 sz , przysmaków 9500 sz. na głowę 0'06 sz.; nakoniec w Dol­
nej Austryi konsumcya była największa, wypalono bowiem cygar 
zagranicznych zwyczajnych 1556735 sz., z czego na 1 mieszkańca 
przypada 0 8 sz., przysmaków 1017868 sz. na głowę 0*5 sztuk.

T a b a k i  zwyczajnej sprzedano w Galicyi 201436 funtów wie­
deńskich z czego na 1 mieszkańca przypadało 0*04 f. w. podobnie 
jak w Morawii, Krainie i Dalm acyi; na Bukowinie i Szląsku odbyt 
na tabakę był jeszcze mniejszy, w pierwszym z tych krajów bowiem 
przypadało na 1 mieszkańca 0*01, w drugim 0-04 f. w., natomiast 
'V1§kszą niż w Galicyi była konsumcya tabaki w Styryi i Karyntyi 
gdzie na i mieszkańca przypadało 0 05 funtów, w Górnej Austryi 
gdzie i mieszkaniec spotrzebował 00*8 , w Salcburgu i Czechach 
gdzie 0 -1, w Dolnej Austryi, Wybrzeżu i Tyrolu gdzit 0*2 funta 
.v’,ed. tabaki na 1 mieszkańca w ciągu pierwszego półrocza 1872
przypadło.

Oprócz tabaki zwyczajnej sprzedawano tak u nas jak i w kilku 
innych prowincyach także przysmaki tabaftzne lecz odbyt na nie 

nader mały. U nas sprzedano 4 funty tych przysmaków i 
w innych prowincyach nie dużo więcej, z wyjątkiem tylko Dolnej 
Austryi, gdzie jest największy odbyt na wszystkie wTyroby tyto­
niowe. Hóż przysmaków tabacznycli sprzedano w Dolnej Austryi
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68 funtów wiedeńskich, zK żego na 1 mieszkańca kraju przypada 
0-03 f, podczas gdy u nas przypadało zaledwie 0-0008 funta wied.

T y t o ń  sprzedawany jest albo lepszy, w pudelkach, paiczkach 
i nieopakowany,aalbo też pośledniejsze gatunki w kopertach.

Tytoniu w pudełkach, w paczkach i nieopakowańego to jest 
lepszego sprzedano w Dolnej Austryi 2315529 funtów wiedeńskich, 
w Górnej Austryi 1141709 f ,  w Sałcburgu 2®80J3 f., w Czechach 
5906061 f., w Szląsku 590588 f,, w Gal i c . y i  442871 -4, na-Bu­
kowinie 26928 f., w Styryi 465205 f., w Karyntyi 112521 f., w Kra­
inie 123962 h, na Wybrzeżu 252481 f ,  w Dalmacyi 23184 f., 
w Tyrolu 1 177748 f.

• Z tego przypadało na 1 mieszkańca w Dalmacyi i na Buko­
winie 0-05 f., w Galic.yi 0-08 f ,  w Karyntyi i Krainie 0:3 £, w Sfy-
ryi, na Wybrzeżu 0-4 f., w Szląsku T l f., w Morawu i w Dolnej 
Austryi 1'2 ■£, w1 Tyrolu T3 f., w Czechach T4 f., w Górnej Au­
stryi T5 f.j w Sałcburgu T9 f na pół roku.

W .Gakcyi zatem większy jest odbyt na tytoń w tej postaci 
niż w Dalmacyi i na Bukowinie, ale mniejszy niż we wszystkich 
innych- -prowincyacli przedlitawskioh.

Przysmaków tytoniu w pachach  sprzedano u nas w piórw- 
sżem półroczu 2830 funtów wiedeńskich, w innych prowdncy&ch 
zaledwie po paręset funtów z wyjątkiem Dolnej Austryi, gdzie ro­
zeszło się 7912 funtów przysmaków tytoniu w tej postaci. Z tych 
rązsprzedanych ilości przypadało na 1 mieszkańca w G.aligy; 0-C003 
f., w Dolnej Austryi 0 004 f , w innych prowuncyach także bardzo 
mało

Tytoniu w kopertach d e e M o : w Dolnej .Austryi 4759701 
kopert zwyczajnegp gatunku i 60640 kopert przysmaków, w Gór- 
n°j Austryi 1487020 kopert, w Sałcburgu 372150 kop. zwyczajnego 
gątuuku i 950 kop. przysmaków-, w- Rzęchach 3514501 kop. zwy­
czajnego gatunku i 4820 kop. przysmaków1, w Morawii 169493 1 
kop. zwyc-z. gat. i 2850 kop. przysmaków1, w1 Szląsku 7 54949 kop., 
W' Galic.yi 46109486 kop. gatunku zwyczajliegp i 14075 przysma­
ków, na Bukowinie 3798100 kop. zwyczajnego g#tuuku i 173 kop. 
przysmaków, w Styryi 12630746 kop. gat. zwycz. i 12000 kop. 
przysmaków, w1 Karyntyi 5016210 kop. zwycz. gat. i 700 kop. przy­
smaków1, w1 Krainie 44753,24 kop., ,na Wybrzeżu 3540400 kop., 
w  Dalmacyi 3174847 kop., av Tyrolu 809727 kopert.

Z tego przypadało na głow ę: w Czechach 0-7 kopert, w Mo- 
rawii 0-8 kop., w Tyrolu 0-9 k , w Szląsku T4 k., w Dolnej Au-
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stryi, w Górnej Austryi. w Salcburgu 2-4 kop., na Wybrzeżu 60  
Ł-, w Dalmacyi 7-2 k., na Bukowinie 7’4 k.; w Galicyi 8'5 k., 
m Krainie 9 0 k., w Styryi 111 k., w Karyntyi 15 0 k. na półro- 
ku; w Galicyi zatem ilość stosunkowa dość znaczna.

Zastanawiając się naci powyższemi wykazami, postrzegamy> 
że podczas gdy w Galicyi jest największy odbyt na tytoń w koper­
tach a najmniejszy na tytoń w paczkach, w Dolnej Austryi roz­
chodzi się najwięcej cygar a najmniej tytoniu w kopertach; na 
Wybrzeżu podobnież największy jest odbyt na cygara a najmniej­
szy na. tytoń -w paczkach; w Salcburgu rozchodzi się najwięcej 
tytoniu w paczkach a najmniej tytoniu w kopertach. Podobnie jak 
m Górnej Austryi, Czechach, Tyrolu, i Moraw i i ; wr Szląsku naj­
miększy odbyt jest na cygara a najmniejszy na tabakę, we wszyst­
kich zaś inuych prowducyach to jest w' Styryi, Karyntyi, Kramie, 
Dalmacyi, Bukowinie i w Galicyi najwięcej rozchodzi się tytoniu 
m paczkach. Pod względem kousumeyi tytoniu możnaby więc po­
dzielić prowincye Przedlitawią składające ua trzy grupy. W  pierw­
szej, do której zaliczamy Dolną Austryą, WTybrzeże i Szląslc, naj­
miększa część ludności pali głównie cygara; w drugiej, składającej 
S1£ z Salcburga, Górnej Austryi, Czech, Tyrolu jest największy od­
byt na tytoń wr dużych paczkach sprzedawany, to jest na lepszy; 
m trzeciej zaś grupie, do której należy Galicja, Bukowina, Dal­
macja, a nawet Styrya, Karyntya i Kraina większa część ludności 
obchodzi się najpoślodniejszym tytoniem, w małych paczkach, czyli 
m kopertach sprzedawanym.

(C. d. n.)

Z a p i s k i  s t a t y s t y c z n e
Zakłady ubogich w Galicy:

(Ciąg dalszy.)

A  cn rześciań sk ie  

W  p o w i e o i e  j a w o r o w s k i m .

Fundusz uoogich to Brnclipalu. Założony przez księdza Ma­
cieja Iwanowskiego w r. 17 70. c i i  funtlacyi jest:  zaopatrzenie 
ubogich miejscowych. Majątek zaklaclowry skła'da ohligatyi 
parŁtwa w irartości 1533 § R  Dochód z ubiegłego roku wynosi-
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71 złr. w. a. Przełożony zakładu: każdoczesny miejscowy rz. kat. 
proboszcz.

W  p o w i e c i e  k a ł u s k i m.
Fundusz ubogich w Kałuszu. Założony przez niewiadomego 

fundatonfc w roku 1848. Majatek zakładowy składa się z 1080 złr. 
m. k. czyli 1134 złr. w. a. Dochód z ubiegłego roku wynosi 55 złr. 
26 ct. Przełożony zakładu: tymczasowy pleban miejscowy obrz. lać.

W  p o w i e c i e  k a m i o n e c k i m .
Dom ubogich w Żelechowie wiellcim. Fundator niewiadomy. 

Cel: umieszczenie 1 ubogiego miejscowego. Majątek zakładowy 
5 1o złr. w. a. Dochód w ubiegłym roku:  21 złr. w. a. Przełożony 
zakładu: miejscowTy rz. kat. proboszcz.

Szpdal ubogich w Bushu. Założony w roku 1783 przez Mi­
kulskiego Szczepana, rz. kat. kanonika lwowskiego. Qel zakładu : 
utrzymywanie 5 miejscowych ubogich. Majątek zakładowy: 2777 złr. 
wy a. Dochód z ubiegłego roku 56 złr. w. a Przełożony zakładu 
rz. kat. proboszcz miejscowy.

Szpital ubogich w Milatynie nowym. Założony w roku 1831 
przez Alexiusa Nepomucena. Cel zakładu: utrzymanie 4 miejsco­
wych ubogich. Majątek zakładowy: 2500 złr. w. a. Dochód z ubieg­
łego roku 109 złr. w. a. Przełożony zakładu: rz. kat. proboszcz 
miejscowy.

W  p o w i e c i e  k o l b u s z o w s k i m .
Szpital ubogich w Cmolesie. Fundacya prywatna Wojciecha 

Eorowiusza z roku 1674 dla 4 miejscowych ubogich posiada własny 
budynek, kawmłek gruntu w zakładowym kapitale 2273 złr. 44 ct. 
w. a i datki w naturaliach, co rajeni czyni rocznego dochodu: 
135 złr. 33 ct. w a. Kuratorem szpitalu tego jest: ks. pleban 
miejscowy.

Szpital ubogich w Sobolowie. Fundacya z roku 1634 niezna­
nego fundatora, posiada budynek do umieszczenia 6 ubogich miej­
scowych w kapitale 319 złr. w. a., trzy morgi 744 Q  sążni gruntu, 
w naturze daniny dwa i pół korcy żyta. Roczny dochód w kwocie 
87 złr. 33 ct. w. a. Kuratorem: pleban miejscowy.

W  p o w i e c i e  k r a k o w s k i m .
Dom zaopatrzenia ubogich czyli przytułku oraz dom do pracy 

w Krakowie. Założony przez gminę miasta Krakowa r. 1860. Po­
twierdzony rozporządzeniem wys. c. k. namiestnictwa z dnia 13.
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listopada 1861 1. 52.783. Cel zakładu: n rzeczywiście biednym dać 
przytułek, a wstrętnym od pracy zatrudnienie. Majątku zafkłado- 
wego nie ma. Środki do utrzymywania tego zakładu dostarcza 
gmina miejska, a wydatek ostatni czynił kwotę 7500 złr.

Zakład ubogich w AleJcsandrowicach. Założony przez byłego 
■właściciela dóbr Wilhelma hrabi Zieleńskiego i przyjęty przez były 
senat rządzący rzeczypospolitej krakowskiej w roku 1831. Cel:  
spieranie ośmiu miejscowych ubogich. Majątek zakładowy składa 
S1§ z obligacyi indemnizaoyjnych w kwocie 4740 złr. Prowizorem 
okładu  jest obecnie miejscowy ksiądz pleban.

W  p o w i e c i e  k r o ś n i e ń s k i m .

Dom ubogich w Jedliczach. Nie wiadomo kiedy i pj>zez kogo 
załjp^eny. Cel zakładu: wspomożenie 3 miejscowych ubogich. Majątek 
zakładowy: 165 złr. Dochód z ubiegłego roku 34 złr. 15 ct. Prze­
łożony : każdocząjowy pleban.

Dom ubogich w Korczynie. Założony przez Mikołaja Henryka 
°j'ga imion Firleja^ biskupa krakowskiego dnia l.wrzeinja 1094r. 

Cel zakładu: utrzymanie 12 miejscowych ubogich. Majątekjanklą^.
20.150 złr. w obliggjcyacli i 1450 złr. w srebrze. Dochód 

z ubiegłego roku: 968 złr. 30 ct. w banknotach i 66 złr. 90 ct. 
S1ebreni. Przełożony: każaoczasowy pleban.

Dom 'przytułku iv Krośnie. Założony niewiadomo pr&eą kogo 
i kiedy. Cel zakładu: utrzymanie 12 ubogich mieszczan. Majątek 
zakładowy; 2642 złr. 67 ct. Dqchód z ubiegłego roku: 1549 złr.

ct. Przewożony: Burmistrz miasta.
Dom ubogich w Targoioiskach. Założony<. przezi właścicisla 

łych dóbr Antoniego Baranowskiego dnia 19. października 1746 r. 
e zakładu: utrzymanie dwóch m iej^oyych ubogich. Mąjąj.ek za- 

' adony ;  1500 złr. w obligacyąęli i 2 morgi 191 jjj sążni gruntu, 
oc i ód z ubiegłetgp roku: 96 złr. Przełożony: każdoczasowy plębąn,,

szpital ubogich w Kombcrni. , Założony w roku 1838 przez 
. . oraa Jakoba_ -^Szarego. pCel zakładu: wspomożenie najpotrzeb­

niejszych miejscowymi ubogich. Majątelt zakładowy 375 złr. w obli-
gacyac i. Dochód a  ubiegłego roku: 18 złr. 75 ct. Przełożony: 
rada gminna.

ubogich id Iiogach. Założony w 1847 roku przez by- 
6g0 miej scowego plebana księdza Bukasza Larymowicza. Zatwier- 
zony lozporządzeniem c. L. namiestnictwa zadnia 16. lutego 1859
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1. 622-3. Cel zakładu: utrzymaniełczteroch ubogich. Majątek zakła­
dowy: 2100 zlr w obligacyacli. Dochód z ubiegłego roku: 09 zlr 
w. a. Przełożony: zwierzchuość gminna.

W  p o w i e c i e  ł a ń c u c k i m :

Fundusz dla ubogich w Gnicwcsynie. Założony przez księcia 
Teodora Lubomirskiego. Cel zakładu : wspieranie ubogich do pracy 
niezdolnych. Majątek zakładowy składa się z kapitału 500 zlr. a. w. 
gruntu i naturaliów. Dochód z ubiegłego roku 25 złr. gotówką 
i naturaliów z gruntu, tudzież opału. Przełożony zakładu pleban 
miejscowy.

Fundusz dla ubogich tu Eosin e. Założony przez księcia Ale­
ksandra Lubomirskiego. Cel zakładu: wspierani0 miejscowych ubo­
gich do posług kościelnych obowiązanych Majątek zakładu stanowią 
naturalia przeih państwo Kosinę rok rocznie uiszczane. Dochód 
z ubiegłego roku wynosi w pieniądzach 125 złr. Przełożony zakładu 
miejscowy pleban.

Fundusz dla ubogich tu Lcżojslu, Założony w XVI wieku 
przez niewiadomego fundatora. Cel zakładu: przytułek ubogich do 
parafii należących, do pracy niezdolnych. Majątek zakładowy składa 
się z gruntu i z 8 obligacyi po i 00 złr Dochód z uoiegiego roku 
wynosi 705 złr. w. a. Przełożony zakładu: miejscowy pleban.

Fundusz dla ubogich iv Sicteszy. Założony od niepamiętnych 
czasów, przez niewiadomego fundatora. Cel zakładu: utrzymanie
miejscowych ubogich do posług kościelnych obowiązanych. Majątek 
zakładowy składa się z gruntu i dwhcli obligacyi na 100 złr. 
Dochód z ubiegłego roku wynosi razem 101 złr. 3 ct. wr. a. Prze­
łożony zakładu: miejscowy pleban.

Instytut dla ubogich w Giedlarowy. Z a tóóu y  z masy po 
beztestamentalnie zmarłym proboszcz® Minkiewiczu. Cfel zakładu : 
wsparcie miejscowych ubogich. Majątek zakładow^ysklada sięzobli -  
gacyj, a to 4 po l °o,  a 1 50 0. Dochód z ubiegłego roku wynosi: 
7 złr. 56 ct. w a. Przełożony zakładu: miejscowy pleban.

Szpital dla ubogich iv Hmsowie. Założony od niepamiętnych 
czasów przez niewiadomego fundatora. Cel: utrzymanie dwróćh osób 
płci męskiej do posług kościelnych. -Majątek zakładowy składa 
się z 1029 złr. w obligącyaek. Dochód z ubiegłego roku wynosi 
54 złr 99 ct. wili^ Przełożony zakładu: miejsoowy pleban.
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Szpital dla ubogich w Krzemienicy Założony przez księcia Teo­
dora Lubomirskiego. Cel zakładu: utrzymanie 8 osób do posług kościel­
nych i modłów. Majątek zakładowy składa się z budynku, ogródka 
i naturaliów, tudzież obligacyi na 100 złr. Dochód z ubiegłego roku 
wynosi 2 3 - złr. 95 ct. Przełożony zakładu: miejscowy pleban.

Szpital dla ubogich w -Łańcucie. Cel zakładu: utrzymanie 10 
ubogich z parafii. Majątek zakładowy składa się z gruntów wartości 
•1189 złr. 89 ct i kapitału 2795 złr. m. k tudzież 257 złr. 25 ct. 
Dochód z ubiegłego roku wynosi 05-3 złr. 34 ct. w. a. Przełożony 
zakładu: miejscowy pleban.

Szpital ubogich w M arh w y. Cel zakładu: umieszczenie ubo­
gich miejscowych Majątek zakładowy stanowi budynek i dwa morgi 
gruntu. Dochód z ubiegłego roku wynosi 8 złr. w. a. Przełożony 
zakładu miejscowy pleban.

Szpital dla ubogich iv Żołyni. Założony od niepamiętnych 
czasów przez niewiadomego fundatora. Cel zakładu: umieszczenie 
4 miejscowych ubogich. Majątek zakładowy 745 złr. 50 ct, w. a. 
Dochód z ubiegłego roku: 29 złr. 77 ct. Przełożony zakładu: 
miejscowy pleban.

Dom przutułku w Przeworsku Założony przez gminę od 
niepamiętnych czasów. Ceł zakładu: pomieszczenie 20 osób z pod­
upadłych mieszczan przeworskich. Majątek zakładowy: 7323 złr. 
25 ct. w. a. Dochód z ubiegłego roku 550 złr. Przełożony zakładu: 
Marcin Rarogiewicz, obywatel miejscowy.

W  p o w i e c i e  l i m a n o w s k i m .

Szpital ubogich iv Dobrej. Założyciel i rok założenia niewia­
domy. Cel zakładu: utrzymanie kilku ubogich. Majątek zakładowy 
składa się z gruntu zagrodniczego, który rocznie przynosi czynszu 
9 złr. 45 cp w tudzież z obligacyj w wartości 2o 0 złr. i z go ­
tówki w kwocie 66 złr. 30 kr. in. k. Dochód z ubiegłego roku 
wynosi 24 złr. 33 ct. w. a. Funduszem tym zarządza gmina.

Szpital ubogich w Limanowie. Założony w roku 1834 przez 
miejscowego plebana Jana Duszyńskiego. Cel: zaopatrzenie 10 ubo­
gich. Majątek zakładowy składa się z wioski Lipowe, obejmującej 
obszaru 115 rnorgów 1217 [J  sążni i gruntu ornego 34 morgów, 
1469 pD sążni łąk i lasu, w ogólnej wartości 8000 złr. w. a. 
Dochód z ubiegłego roku 520 złr. 20 ct. w. a. Przełożony zakładu: 
proboszcz miejscowy, obecnie Jan Werpecha.
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Szpital ubogich to Niedżtoiedziu. Założony av r. 1605. przez 
Sebestyana lir. Lubomirskiego. C el: utrzymanie 3 ubogich. Majątek 

.zakładowy składa się z 14 morgów 942 0  sążni gruntu, 3 krów i 
budynku mieszkalnego. Dochód z ubiegłego roku 26 złr. w. a. Pod 
zarządem gminy.

Szpital ubogich w Ujanowicach. Założony w r. 1608. przez 
zakonnicę klasztoru staro-sandeckiego. Cel: utrzymanie 6 ubogich. 
Majątek zakładowy składa się z 10 morgów 480 0  sążni gruntu 
w wartości 1000 złr. i z publicznych obligacyj w wartości 703 
złr. Dochód z ubiegłego roku 140 złr. Przełóżony zakładu: pleban 
miejscowy, obecnie ks. Karol Neudeker.

Instytut ubogich w Kamienicy. Założony w r. 1832 przez 
miejscowego plebana Jana Szachnowicza. Cel instytutu: zaopatrze­
nie 8 ubogich miejscowych. Majątek zakładowy składa isię z 6 ob­
ligacyj w wartości 2930 złr. m. k. Dochód z upłynionego roku wy­
nosił: 122 złr. 85 ct. w. a. Przełożony instytutu: miejscowy pleban 
obecnip ksiądz Józef Hudzicki.

W  p o w i e c i e  l i s  k im.
Fundusz ubogich w Lisim. Założyciel niewiadomy, istnieje 

od niepamiętnych czasów. Cel zakładu: utrzymywanie miejscowych 
ubogich. MająTek" z&Madowy Układa 'śię z gruntów 4 mórg. 12160  
sążni w wartości 400 złr. z kapitału powstałego z pieniędzy kar- 
liych raz®hi 650 złr. Dochód roeźny 32 złr. 50 ct. w. a. Przeło­
żony: miejscowy proboszcz.

Fundusz ubogich tv Uhercach. Założony w r. 1773. przez 
Józefa Malickiego, byłego właściciela dóbr Literce. Cel zakładu: 
utrzymywanie dwóch ubogich do usług kaMioliiycli zdolnych. Ma­
jątek zakładowy składa się z kapitału w kwocie 315 złr. na do­
brach I lthEc zabezpieczonego. Docliód roTżny: 15 złr. 75 ct. 
Przełożony zakładu: miejscowy proboszcz.

W  p o w i e c i e  l w o w s k i m .
Fundusz ubogich w Basiówcę, Założony przez Franciszka 

Tłumię rz. kat. kanoniką,, w roku Ijj}f>7. Cel zakładu:, wspieranie 
u b o g i ,  h wieśniaków. Majątek .zakładu składa się z 525 złr. Docliód 
z ubiegłego roku 26 złr. 50 ct. w. a. Przełożony zakładu: rzym. 
kat. pleban w 1 lodowicach,

'Fundusz ubogich w Nawaryi. Założony przez .Kocha Wi- 
niawekiegd, właściciela dóbr w r. 1771. Cel zakładu: zaopatrzenie
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miejscowych ubogich. Majątek zakładowy składa się z 473 żłr. 50 
ct. Dochód z ubiegłego roku: 22 złr. 83 et. w. a. Przełożony za­
kładu: rżym. kat. pleban w Nawaryi.

Fundusz ubogich w Szczercu. Założony przez Ignacego An­
toniego. dw. im. Zaglińskiego, rzym. kat, proboszcza w Szczercu, 
później kanonika we Lwowie, w r. 1805. Potwierdzony rozporzą­
dzeniem gubernialnem z dnia IG. listopada 1821. 1 55415. Cel 
zakładu: zaopatrzenie miejscowych ubogich. Majątek zakładowy 
składa'się z 2(i2 złr. 50 ct. Dochód z ubiegłego r :  27 złr. 38 ct. 
w. a. Przełożony zakładu: rzym. kat. pleban w Szczercu.

Fundusz ubogich w Zboishach i Grzybowicach. Założony 
przez Jana Nepomucena Nikorowicza, właściciela dóbr w r. 1813. 
Potwierdzony rozporządzeniem gubernialnem z dnia 20 . sierpnia 
1813. 1 4464. Cel zakładu: zaopatrywanie miejscowych ubogich. 
Majątek zakładowy składa się 2016 złr w. a. Dochód z ubiegłego 
r-: 120 złr. w. a. Przełożony zakładu: właściciel dóbr Zboisk i gr 
kat. pleban miejscowy.

Instytut ubogich chrześcian we Lwotcie. Instytut ten zorga­
nizowany w r. 1811. zajmuje się wspieraniem ubogich chrześcian 
do pracy niezdolnych, a do gminy lwowskiej przynależnych. Tenże 
zaopatrywał w r. 1871.: 229 kalek i starców w domu ubogich 
umieszczonych, a mianowicie: 82 mężczyzn a 147 kobiet, rozdał 
ubogim za obrębem tegoż zakładu mieszkającym a przez instytut 
ten stale wspieranym 2975 całych porcyj (po 8 ct. w. a ), a 588 
Pół porcyj (p0 4 ct w.) na każden dzień wymierzonych. Prócz 
tego wypłacił z funduszu ś. p. Orzęckiego tytułem emerytury 7 
starcom prywatnym ofieyalistom a do pracy niezdolnym stypendya 
roczne po 63 złr. w. a., nakoniec wypłacił ubogiej, dziećmi obai- 
czonej wdowie z fundacyi ś. p. Brześciaóskiej tytułem wsparcia 
rocznego 105 złr. w. a.

Kapitał żelazny: 257673 złr. 57l/ 2 ct. w. a. Dochód w roku 
zeszłym; 29320 złr. 40 ct. w. a.

Szpital Sióstr miłosierdzia ive Licowie Założył w r. 1741. 
Franciszek Zawadzki w celu leczenia i pielęgnowania stu ubogich 
chorych. Majątek zakładowy wynosi 211434 złr. W  ostatnim roku 
wynosiły dochody: 12886 złr. 61 ct. Przełożona: Kulesza Paulina 
z 16 siostrami.

Szpital dzieci we Lwotcie. Założony w r. 1835. przez towa­
rzystwo dam we Lwowie, potwierdzony dekretem guhernialnym



z dnia 17. grudnia 1847. 1. 78385. Cel: bezpłatne lecźenie i pielę­
gnowanie-.,chorych dzieci ubogich. Dochody stanowią datki dobro­
czynną. Przełożona towarzystwa szpitalu: lis. Sapiążyna Jadwiga.

W  p o w i e c i e  m i e l e c k i m,
Instytut ubogich w Borowy. Majątak zakładowy: 98 złr. i dom 

drewniany.
Instytut ubogich to Chorzelowie. Majątek zakładowy: 6000 

złr. w oblig, i dom drewniany, założony przez Stani,sławTa kr. 
Morsztyna.

Instytut ubogich to Gahiszowicpch. Majątek zakładowy: 910 
złr. w oblig. i dom drewniany.

Instytut ubogich to Przecłatoiu. Majątek zakładowy: 680 złr. 
dom drewniany i 7 morgów 535$g 0  .sążni gruntu.

Zakład ubogich to Mielcu. Majątek zakładowy: 346 złr. 40
et. i 984 złr. 8B t. w obligacjach , kapitał ten został pomnożony
w r. 18,71. o 45. złr. w. a.

Zakład ubogich w lladomyślu. Majątek zakładowy składa się
z 1 2 morgów 985 0  sążni gruntu. Dochócł ro«zny 186 ził. 8 ct. w. a.

i Bunda^z ubogich powiatu mieleckiego. Majątek zakładowy: 
&329ęzłr 84- ct. w. a. uzbierany z kar i taks za pozwolenia na 
muzykę z tańcami.

W  p o w i c i e  m o ś c i s k i m .
Szpital ubogich w Mościskach. Założony przez prebendafiza 

^enestyana IKozorowicża w r. 1792. Cel zakładu: utrzymywanie 8 
ubogich do pełnienia usług w ko^iele. Majątek zakładowy: 6536 
złr. 62 ćt i 26 morgów 431 0  sążni gruntu z budynkami gospo- 

. 'dągfskiemi. Dochód z ubiegłego r. 270 złr. 48 ct w. a. Przełcjżpny 
zakładu: miejscowy pleban rz. kat.

Szpital ubogich w Sadowej Wiszni. Założony w r. 1841., za­
twierdzony rozporządzeniem namiestnictwa z d. 17, grudnia 1841. 
1. 75704. Cel zakładu: utrzynmnie 6 ubogich, 3 chorych. Majątek 
zakładowy : 1496 złr. w obligacyach i 14 rnorg. 902 0  sążni gruntu. 
Przełożony zakładu: miejscowy proboszcz rz. kat.

W  p o w re c i  e m y ś l e n i c k i m .
Instytut ubogich w Myślenicach Założony przez Grzegorza 

Regalę Zawadzkiego, skarbnika marskiego i dziedzica dóbr"Sł6jo - 
wiee w r. 1742, w- celu umieszczenia!i zaopati%3tóa ubogich miej-
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scowych. Majątek zakładowy składa się 29kapitału w obligaoyacli 
i kapitałów prywatnych w kwocie ogólnej 15885 złr. 21 ct. Do­
chód z ubięgłego roku: 871 złr. 19 ct. Przełożony instytutu: ko­
mitet ubogi«li.

Instytut ubogich w Jordanoioic. Założony przez właścicieli 
dóbr Jordanowa z przylagłościami w r. 1597. w celu umieszczenia 
i utrzymania 5 ubogich. Majątek zakładowy składa sj,ę z murowa­
nego domu w wartości 1500 złr., z gruntu wartości 200 złr. z pro- 
pinacyi z dochodem rocznym 172 złr. 30 ct. i z obligacyj w war­
tości 4050 złr. Dochód z ubiegłego r. 336 złr. 85 ct Przełożony 
zakładu jest zwierzchność gminna miastą Jordanowa

Fundusz ubogich 10 Bgczarce. Majątek zakładowy: 31 złr. 57 
ct, w gotowce. Przełożony: wójt gminny.

ą Fundusz^ ubogich w Bieńkówcc.•Majątek wynosi: 52 złr. w go­
tówce. Prząłojśieny: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Biertoioicach. Majątek zakładowy: 15 złr, 
431/2 ct. gotówką. Przełożony: zwierzchność gminna.

Fundusz ubogich w JBysinie. Majątek ząkładowy: 5 złr. 94 c t  
gotówką. Przełp£o.ny: Zwierzchność gminna. > |

Fundusz ubogich, iv Bystry. Majątek zakładowy: 47 złr. g<> 
tówką. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Chełm,ie. Majątek zakładowy 2 złr. w go­
tówce. Prz.ęłeżony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w D rogim .*Majątek zakładowy: 192 złr. 25 
ct. w gotówce i książ oczka wkładkowa kasy ośpt^ędności na 19 złr. 
45 ct. w. a. Przełożony: komitet pa teąi .ceł wybrany.

Fundusz ,ubogich 10 Głogoczoioie. Majątek zakładowy: 15 złr. 
3 et. w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Górnejwsi. Majątek zakładowy: 21 złr. 
w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Jaworniku Majątek zakładowy: 270 złr 
a. w obligabyach, książetSka wkładkowa kasy oszczędności na 

9 złr. po j gotówką 126 złr. 8 3 ct. Przełożony wójt
gminny.

Fundusz' ubogich iv' Furczy co ch. Majątek zakładowy: 74 złr. 
98 lt . w gotówce. Przelo&ony: wójt gmiftuy.

Jtmdum ubogich w Krzcczonome. Majątek zakładoky: 116 
złr. 30 ćt. gotówką. Przełożony: wójt gminny.
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Fundusz ubogich w Krzeczoieie. Majątek zakładowy 56 złr 
wt obligacyach. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz zakładowy w KrzyszJcowicach. Majątek zakładowy: 
90 złr. 611/2 ct. w gotowce. Przełożony wójt gminny.

Fundusz ubogich w Krzywaczcc. 'Majątek zakładowy: 15 złr. 
65 ct. w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich tv Lubniu. ‘Majątek zakładowy 213 złr. 52 
ct. w gotówce. Przełożony wójt gminny.

Fundusz ubogich iv Łętowni. Majątek zakładowy: 105 złr
w obligacyach i 8 złr. 10 ct. w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Malcowie. Majątek zakładowy: 1010 złr. 
w olligacyach i 56 złr. 381/2 ct. w a. w gotówce. Przełożony bur­
mistrz.

Fundusz ubogich w M alejowej Majątek zakładowy 8 złr.
w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Naprawie. Majątek zakładowy: 11 złr.
271/2 ct. gotówką. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich iv Osielcu. Majątek zakładowy: oblig. 50/0 
na 40 złr. w. a. i 22 złr. 10 ct. w gotówce. Przełożony: wójt 
gminny.

Fundusz ubogich to Osieczanach. Majątek zakładowy: 37 złr. 
97 ct. w. a. gotówką. Przełożony wójt gminny.

Fundusz ubogich w Ponicach. Majątek zakładowy: 5 złr. go­
tówką. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Porębie. Majątek zakładowy: 9 złr. w. a. 
gotówką. Przełożony: wójt gminy.

Fundusz ubogich to Babic toyżnej. Majątek zakładowy: ogród 
przynoszący rocznego czynszu 3 złr. 36 ct., 2 krowy żelazne przyno­
szące rocznego dochodu 3 złr. 13 ct. i w gotówce 40 złr. 80 ct. w. a. 
Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Babce. Majątek zakładowy: dom drewnia­
ny w Rabce, wartości 250 złr., książeczka wkładkowa kasy oszczę­
dności na 14 złr. 50 ct. i 10 złr. w. a. w go‘ ówce. Przełożony: 
komitet ubogich.

r f Fundusz ubogich w Bcdziszowie. Majątek zakładowy: 190 złr. 
76 ct. w. a. w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Budniku. Majątek zakładowy: 24 złr. 25 
ct. gotówką. Przełożony: wójt gminny.
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Fundusz ubogich w Skawicy. Majątek zakładowy: 3 złr. w go­
tówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Skomielny białej. Majątek zakładowy 4 
złr. 52 ct. w gotówce. Przełożony: wójt gmmny.

Fundusz ubogich w Spytkowicach. Majątek zakładowy: 550 
złr. w. a. w obligacyaeh i 14 złr. 70 ct. w. a. w gotówce. Przeło­
żony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w i ulkowicach. Majątek zakładowy: 390 złr. 
w. a. w obligacyach i w książeczkach wkładkowych kasy oszczędno­
ści na 97 złr. 7 ct. w. a. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Tenczynie. Majątek zakładowy: 2 złr. w go­
tówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Trzebini. S^jątek zakładowy: 210 złr. 
w. a. w obligacyach 5°/0 i gotówką 13 złr. w. a. Przełożony: wójt 
gmmny.

Fundusz ubogich w Tokarni. Majątek zakładowy: 10 złr. 50 
ct. w. a. w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Toporzysku. Majątek zakładowy 12 z łr . 
50 ct. w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Tttecmeśni. Majątek zakładowy: w ksią­
żeczkach kasy oszczędności 15 złr. 8 ct. i w gotówce 18 złr. 17 
ct. w. a Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Wigcierzy. Majątek zakładowy: 11 złr. 
62 |et. w gotówce* Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w W oli Badziszowskiej. Majątek zakładowy: 
187 złr. 36 ct. w. a. w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

Fundusz ubogich w Zawadzie. ‘Majątek zakłafłowy: 43 złr. 
58l/2 ot. w. a. w gotówce. Przełożony: wójt gminny.

W  p o w i e c i e  n a d  w o r  n i a ń s k i m .

Fundusz dla ubogich w Nadwornej. Założony w r. 1667. 
przez..Zofię des Stanisławowi^ żonę Pawła Koropatowy, dziedziczki 
z Pasieczny, kwotą 200 złr. w. a., powiększony przez inrte datki, 
mianowicie,ł przez schedę po ś. p. zmarłym bez testamentu rzym. 
kat. proboszczu Swobody z Nadwornej. Gel zakładu: zaopatrzenie 
ubogich. Majątek zakład owy składa się z 890 złr. Dochód z ubie­
głego roku: 40 2lr. Przełożony zakładu rzym kdt. proboszcz.



44 DODATEK MIESIĘCZNY DO (i A Z ETY LWOWSKIEJ*'

W  p o w i e c i e  n i s i e c k i m .

Fundusz ubogich w Jeżowcm. Założony w r. 1670. prżez 
Samuela .Zakliczyńskiego. Majątek zakładowy składa się z gruntu 
wynoszącego około 27 morgów, z trzech galicyjskich obligów in- 
demnizacyjnych w ogólnej wUrfflSE imiennej 810 złr. w. a. i z obli- 
gaeyi pożyczki narodowej na ^0 złr. m. k Dochód z ubiegłego r. 
71 złr. 85 ct. Przełożony: proboszcz miejscowy.

ZaMad ubogich w Iludnilu. Fundator niewiadomy. Następnie 
w r. 1715. przeznaczył tameczny proboszcz Mikołaj Pałczyński dla 
polepszenia utrzymania ubogich tego zakładu 3000 zip. Majątek 
Zakładowy stanowią: 4 obligi długu państwowego w ogólnej warto­
ści 850 złr. m. k. Dochód z ubiegłego i\: 30 złr. 66 ct. Przełożo­
ny: proboszcz miejscowy.

Szpital ubogich w TJlanouńc. Fundator niewiadomy. Majątek 
zakładowy składa się z 7 morgów 72 UJ sążni gruntu i z obliga- 
cyi w ogólnej wartości 210 złr. w. a. Dochód ż r. ubiegłego: 72 
złr. 721 '2 ct. Przełożony: prohosz&z miejscowy.

W  p o Y / i e c i e  n o w o s ą d e c k i m .
Dwa szpitale ubogich iv Nowym Sączu, a) szpital ubogich św. 

Ducha. Założony w r. 1400. prżez Laugzidela mieszczanina kra­
kowskiego. Potwierdzony dekretem gubern. z dnia 14. lipcjl 1820. 
L 30999.

b) Szpital ubogich parafialny. Założony z kolegiatą kościoła 
w r. 1448.-uposażony funduszem pierwotnym Kleteka, później w r. 
1813. ‘kapitałem 1500 złr. w. w. Maryanny Wiktorowej. Potwier­
dzony dekretem gubernialnym z d. 19. marca 1818. 1. 10588. Ma­
jątek zakładów tych składa się z obligacyj państwowych i prywa­
tnych w kwocie: 14435 złr. 764/2 ct- Dochód w ubiegłym roku: 
2023 złr. 8842 ct. AdministratorowieJ zakładów: Barycki Michał, 
Jepcle Józef.

Szpital ubogich w Starym Sączu. Majątek zakładowy składa 
z gruntów i realności w wartości 1100 złr., z oblig'ącyj publicz­
nych: 1811 złr. 93 ct., z kapitałów prywatnych 1176 złr. 10 ct. 
z kwot uzyskanych policyjnych kar: 70 złr. 50 ct. Dochód w ubie­
głym rok u : 449 złr. 52 ct. Pod zarządem magistratu.

Szpital ubogich to Tiionicznej. Majątek zakładowy składa się 
z kapitału: 1200 złr. Dochód w ubiegłym r. 5 %  odsetki. Pod za­
rządem magistratu.
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Szpital ubogich w Muszynie. Założony przez gminę miejską. 
Dochód z ubiegłego r. 62 zlr. Pod zarządem magistratu.

Szpital ubogich iv Fąchu. Założony w r. 1576. przez klasztor 
zakonnic w Starym Sączu. Majątek aakładowy: 1333 złr. 30 ct. 
Dochód z ubiegłego r. 50/0 odsetki. Pod zarządem zwierzchności 
gminnej.

W  p o w b e c i e  n o w o t a r s k i m .

Fundusz ubogich w Nowgmtargu. Założony przez proboszcza 
i dziekana Tomasza Zamojskiego w r. 1803kt?el zakładu: zaopa­
trzenie ubogich chorych. Majątek zakładowy składa się z obligacyj 
państwowych w kwocie 1214 złr. 19 ct., prywatnych S b lig ffljj: 
2763 złr. 86 ct. i w gotówce 500 zlr. w. a. Dochód z ubiegłego 
i’- 637 zlr. 56 pat. Przełożony zakładu: magistrat nowotarski.

W  p o w i e c i e  p i ł ź n i e ń s k i m .  'ć

Fundusz ubogich w BrĄostku. Niewiadomo przez kogo, kiedy 
i ąa mocy jakiego rozporządzenia został założony. Cel zakładu 
jest utrzymanie 7 ubogich. Majątek zakładowy składa się z 5 mor­
gów i 1340 Q  sążni ornego gruntu i z obligacji 50 '0 w wartości 
1259 złr. 64 ct. Dochód ubiegłego r. wynosił 132 złr. 35 ct. Prze­
łożony zakładu: Zw ierzchni®  gminna

Fundusz ubogich w Dębicy. Niewiadomo przez kogo i na 
mocy jakiego rozporządzenia założony‘ kpstał ten fundusz. Cel za­
kładu jest wspieranie ubogich. Majątek zakładowy składa się z 6 
morgów 4022 0  sążn: i 3 obligacyi, jedna 10/,-J na 42 złr., druga 
3 %  ma 105 zlr., trzecia 50 q na 853 złr. Dochód z ubiegłego r 
■wynosi 452 złr. Przełożony zakładu: probosl.GŻ miejscowy,

Fundusz ubogich iv Jadrząbce starej. Założony przez księcia 
-Radziwiłła w r. 1665. potwierdzony 13. sierpnia 1666 i Castro 
Korczyn feria 5. post. assump. li. V. Cel zakładu jest zaopatrze­
nie ubogich. Majątek zakładowy składa się z 4 morgów i 1193 0  
sążni gruntu i 365 złr. w objligacyach. Dochód z uliie-głągo roku 
wynosi 26 złr. 10 ct. PrKłożony zakładu: proboszcz miejscowy.

Fundusz ubogich to Jodhtoy. Założony przez ks. Józefa W ik­
toria potwierdzony rozporządzeniem,. gubernia,lnym z d. 30 . sierp- 
llla 1 $ ' I. 1. 33122. Cel zaklacłu j e ^ #-zaopatizenie ubogich. Mają-* 
tek zakładowy składa tsię z kapitału 1250 złr. Dochód z ubiegłego 
ok„ wynosi 17 y jr, 60 ct. Przełożony zakładu: zwierzchność 

gminna.
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Fundusz ubogich w firkach. Założony przez Mieliała i Kata- 
rzyngkŁętowskicli właścicieli Łęk dolnych cl. 19. grudnia 179S i 
Wojciecha Romera wł. Łęk górnych w r. 1638. Potwierdzony roz­
porządzeniem wysokiego namiestnictwa z d. 29. stycznia 1864 1. 
730. Cel zakładu: utrzymanie 13 ubogich. Majątek zakładowy 
składa się: z jednej obligacyi na 100 złr. a 10 '0, jednej ohligacyi 
na 400 złr. a 5 % , i z dworu Łęk dolnych roczne 131 złr. Do­
chód z ubiegłego roku 140 złr. Przełożony zakładu: proboszcz
miejscowy.

Fundusz ubogich w FiJźnie. Niewiadomo przez kogo, kiedy i 
na mocy jakiego rozporząclzenia założony został. Cel zakładu jest 
zaopatrzenie ubogich. Majątek zakładowy składa sie z budynku 
murowanego 36 morgów 914 □  sążni gruntu, w ohligacyach 4138 
złr. 75 ct. i 617 złr. w. a. u osób prywatnych tudzież kwit na 
80 złr. Dochód z ubiegłego roku wynosi 618 złr. 22 ct. Przełożony 
zakładu: Zwierzchność gminna.

Fundusz ubogich w Zassowie. Założony pi^ez Jana Kostkę 
Stangenburg, wojewodę sandomirskiego, starostę, czerowskiego, pod­
skarbiego ziemi pruskiej i Zofię z Sprowy Kosterynę w r. 1575. 
Cel zakładu: utrzymanie ubogich. Majątek zakładowy składa się 
z domu drewmiąnego i 3 morgi 640 QJ sążni gruntu, tudzież 4 
krów inwentarskich. Dochód z ubiegłego r. wynosi 30 złr. Przeło­
żony zakładu: zwierzchność gminna.

Fundusz ubogich w Słraszęcime. Niewiadomo przez kogo i 
kiedy fundusz założony został. Cel zakładu: utrzymanią ubogich. 
Majątek zakładowy składa się w ohligacyach 1258 złr. 34 ct. w. a. 
Dochód z ubiegłego r. wynosi 54 złr. Przełożony zakładu: zwierzch­
ność gminna.

Funausz ubogich w Zawadzie. Fundusz założony przez lir. 
Bobrka Ligęzę, lecz niewiadomo w którym roku i którym rozpo­
rządzeniem potwierdzony. Cel zakładu utrzymanie ubogich Mają­
tek zakładu składa się z jednej obligacyi na 740 złr., z jednej 
obligacyi na 120 złr., z trzech obligacyi po 100 złr. i z 2 mor­
gów gruntu, tudzież 2 krów inwentarskich. Dochód z ubiegłego r. 
•wynosi 20 złr. Przełożony zakładu: Zwierzchność gmmna.

Fundusz ubogi< h tc Siedliskach. Założony przez Jana z Za­
kliczyna Jordan Stojowskiego, chorążego podolskiego r. 1747. 
Cel zakładu: dla chorych ubogich włościan. Majątek zakładowy 
100 złr. m. k. i 390 Q  sążni gruntu. Dochód z ubiegłego r. 5 złr. 
26 ct. Przełożony zakładu: Zwierzchność gminna.
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W  p o w i e c i e  p r z e m y s k i m .
Fundusz ubogich w Dubiecku. Cel: utrzymanie 5 miejsco­

wych ubogich. Majątek zakładowy: 5447 złr 40 ct. Ostatni do­
chód roczny: 283 złr. 78, ęt. w, a. Przełożony: miejscowy rz. bat. 
prob.oszcz.

Szpital ubogich w Niżyńcu. Założony w r. 1758 przez Ada­
ma hr. Mniszka. Cel: utrzymanie pięciu miejscowych ubogich płci 
męzkiej. Majątek zakładowy po części w gotówce a po części 
w naturaliach. Ostatni dochód roczny: 141 złr. 26 ct. w. a. Prze­
łożony: pełnomocnik księcia Jerzego Lubomirskiego.

Zakład ubogich to Kosienicy. Założony przez Aleksandra hr. 
Stadnickiego w r. 1853. Gel instytutu: wsparcie dwóch niezdolnych 
do pracy miejscowych ubogich. Majątek zakładowy: dom i 1868 
złr. Ostatni dochód roczny: 124 złr. 90 ct. w a. Zarząd: wł. dóbr 
Rosienie.

Zakład ubogich w Przemyślu. Utworzony w r. 1835. Cel: 
zapomożenięlmiejscowych ubogich do pracy niezdolnych. Majątek 
zakładowy w obligacyach rządowych 12351 złr. 65 ct. u prywa­
tnych 2217 złr. 51 ct. Dochód z r. 1870 2385 złr. 75^ćt. Zarząd: 
rada miasta Przemyśla.

W p o w i e c i e  p r z e m y ś l a ń s k i m .
Fundusz ubogich w Dunajowie. Założony w r. 1848 przez 

rz. kat. parocha Jana Rafacza, potwierdzony rozporządzeniem wys- 
c. k. namiestnictwa z d. 13. grudnia 1858 do 1. 54850. Cel: wspie­
ranie ubogich z dunajowskiej parali:. Majątek zakładowy 750 złr. 
m. k. w obligacyach indemnizacjnych.

Fundusz ubogich w Firlejowie. Założony w r. 1794 przez 
rz. kat. parocha w Firlejowie Mikołaja Waszkiewicza. Ce l : wspie­
ranie ubogich w Firlejowie. Majątek zakładowy składa się z 5000 
zip. zabezpieczonych w stanie biernym na dobrach Błotnia. Zarząd: 
rada gminna w Firlejowie.

W  p o w i e c i e  r a w s k i m .
Fundusz ubogich to Magierowie. Założony przeż Samuela 

Ęełzieckiego w r. 1641. Cel zakładu: utrzymanie 4 ubogich. Ma­
jątek zakładowy składa się z 1800 złr. Dochód z ubiegłego r. 40 
złr. Przełożony zakładu: łać. prob. w Magierowie.

Fundusz ubogich w Niemi rowie. Założony przez Wiktora 
Stadnickiego w r. 1860. Cel zakładu: utrzymanie 3 ubogich. Ma-
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jatek zakładowy składa się z 1237 złr. m. k. w obligacyach. Do­
chód z ubiegłego r. 30 złr. w. a. Przełożony zakładu łae, prob. 
miejscowy.

Fundusz ubogich w Potylicm . Założony z szczodrobliwych 
datków, potwierdzony rozporządzeniem gubennałnym z d. lfl. wrze­
śnia 1846 do 1. 47442. Gel zakładu: utrzymywanie 11 ubogich. 
Majątek składa się z 200 złr. w. a. Przełożony zakMtu: gmina.

]'undusz ubogich to Pawie/  Cel Zakładu: utrzymywanie 6 
ubogich. Majątek zakładowy składa się z 630 złr. m. k. Dochód'' 
z ubiegłego r. 12 złr. iP.'a. Przełożony zakładu PM!*'prob. m iej­
scowy.

Fundusi ubogich to TJhnoioie. Założony w r. 1697 przez 
Maryą de Zborów Duuiową włffecioielkę Uhnowa. Cel zakładu: 
utrzymywanie 10 —  12 ubogich miejsbowyck. Majątek zakładowy 
niewiadomy. Dochód z ubiegWgo r. 57 złr. w. a. Przełożony zakładu 
łac prob. miejscowy.

W  p o w i e c ł f e  r o h a r y ń s k i m .
Dom ubogich i Ic&Ufi w Porsjlyn ie. Założycielka: Julja Rze­

wuska. Cel: utrzymywanie 5 męzkich i 6 żeńskich, razem 10 ubo­
gich miejscowych. Potrzeby do utrzymania tych ubogich dostarcza 
państwo bursżtyńskie po części w naturaliach, po cRęści w pienią­
dzach. Przełożony: każdoczesny rz. kat. prob. miejscowy.

Instytut ubogich w Podkamieniu. Założony przez książąt Ja­
błonowskich. Czas założenia niewiadomy. ICel: utrzymanie 4 męz­
kich i 4 żeńskich, razem 8 ubogich miejscowych. Potrzeby na utrzy­
manie tych ubogich dostarcza państwo podkamienieckie, ezęśoią 
w naturaliach, częśgią w pieniądzach. Przełożony: każdoczesny rz. 
kat. prob. nuejspowy. , ;

Zakład ubogich to Rohatynie. Założony przez lir. Leopolda 
Krasińskiego,' i zatwierdzony reskryptem namiestn. z 5. paździer­
nika 1868 1.45554. Cel: utrzymanie szkoły dla dziewcząt i szpitalu 
dla ubogich chorych z Sąsiednich miejscowości. Majątek zakładowy: 
każdoczesny dochód z dóbr fundacyjnych Podgrodzie , i Zalipie. 
Przełożony: każdóczesna przpłożona instytutu Sióstr miłosierdzia 
we Lwowie. (C. d. n.)



Dokumenta z archiwum aktów  grodzkich i ziem­
skich h. województwa krakowskiego.

(Ciąg dalszy).

Aetum  in castro cracoyieusi feria 3. ante festum 
Sti A egid ii proxim n (25. Sierpuią) anno D om ini 
1599.

ł

Bolesław  książę w ielkopolsk i uposaża k lasztor św. K lary 
w Zaw ichoście dobram i.

In i. om ino Domini Amen. Quia couditionis Immauie imminen- 
te neeessitate ac mortis ca.su cunotis obeuntibmi et generationis 
beneficio aliis suceedcntibus quantumcunque publice vel solenniter 
acta temporis mutabditate ot plurima distanda futurorum evadunt 
memoriam, si non instrumentorum serie fderint deelarata. Hicque 
nos Boleslaus Dei gratia, maioris 1’olonice dux, universis Christi 
fidelibus in omne seculum prsosens prout et futurum praesentibus 
facimus manifestum. Quod domini in conspectu nostri semper pro- 
ponentes, a quo paternaium principatuum gubernacula prsesidemus 
et preedecessoium nostrorum pio affectu dorotis inlucrentes resti- 
giis, monasterio ordinis sanctse Clara; in Zawichoist fundato pro 
sustentatione sororis et specialiter pro solatio illustris domina; so- 
1'oris Salomeae ordinis eiusdem, łiacrreditatcs in nostro ducatu sitas 
quse Mikanow, Pdbna, Pławanow nuncupantur, pcrpetuo contuhlnus 
possidendas, volentesque homines dictarum yillarum, et si quae 
plures locatae fuerint, ibidem nostrorum palatiuorum et castellano- 
rum et aliorum iudicum praesentium et futurorum iudicns silit 
exempti. Quas et ap omnibus exactionibus ct solutionibus terrre 
inflictis seu pro aliqua neeessitate rei pro aliqua utilitate postmo- 
dnm infligendis excipientes a stróża et stan et pomor et prewod 
et pomolowe et aliis seryitutibus quocunque nomine liae eadem ser- 
yitales censeantur, liberas facimus et immunes. Adiieientes quod 
prsedictas hcereditates locandi iure teutonico, construendi molendina 
et tabernas aedificandi, yenandi. oastores et omues alias bestias

4
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capiendi plenain habent facultatem. Ne igitur huiusmodi nostra 
donatio tactu temporis in oblivionem posset deduci, in robur et 
ntemoriam suprascriptorum prsesentem literam nostro sigillo clnxi- 
mus communiendam. Acta autem sunt baec in IwanowicSe prope 
de Dancow anno Domini MCCLXII (1262) indictione quinla, quarto 
calendis Februarii (89. Stycznia). PitSgentibus testibus his Domims 
Boleslao cracoyiensi et sandomb iensi duce, domino Janus^o, archi- 
episcopo gnesnęnsi. Joannę, caneellario Poloniae, Herkiebuleo*) (sic) 
palatino calissiensi, Joannę /a&tellano calissiensi, Simone castellano 
gnesnensi, Fulcone jfuicellaricr cracoriensi, Adam**) castellano cra- 
coyiensi, Sulcone***) palatino cracoviensi et aliis quam pluribus 
clericis et laicis.

Z  ks. obi. Kr. Nr, 26. str. 1615.

Aotum in castro cracoyiensi feria quiuta post 
festum natiyitatis Sancti Joannis Baptistae proxima 
(28 Czerwca) anno Domini 1602.

Piotra Odrowąża w ojew ody pod olsk iego  ugoda  z Z b i­
gniew em  (Oleśnickim ) biskupem  krakow skim  o sadzawkę 

czyli staw rybny nad Bobrzą.

Nos Joannes de Sprowa iudex, et Joamies de Couiu snbiu- 
dex rtćrrae sandomiriansis, generales. Significamus prseseutibus quaiu 
futuris, cpibus expedit, uniyersis pimseutium per tenorem. Quomo- 
do magnificus clominusS»Petrus alias Odrowasz de Zagorze, palati- 
nus Podolise, sanus mente pariter et corpore existens, ad praesen- 
tiam nostram aooedens pei&onaliter recognorit publio? et expreSse. 
Quia de licentia et gratia spoeśiali reverendissimi m Cbristo patris, 
domini et Domini Zbignei, Dei gratia episcopi cracoyiensisJ et con- 
sensu singulari piscinam in flumine Bobrza constituit et de novo 
fecit aggerem einsdem piscinae, rippaaj Yillae Cziarnoi^r**) eius- 
dem domini episcopi parte adiungendum duntaxat ab lina recogno- 
vitque, quod rippa illa yillae Cziarnow nunąuam fuit et est sua, 
nec ex bac agns ipsius piscinae acbunctione debet eadem rippa 
esse ipsius domini Odrowasz et suorum successorum, ipseque do-

*) H erkobaid p. Nies. T. I.
**) Podług Niesieckiego T. I. Adam, h. P obog  um arł 1260?

***) Sulek z Kuszky h. Gryf. Nies. T . L
****) Czarnów w Kieleckiem
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minus Odrowasę et sui ^tfcd&ssores eandeA rippam ullo unąuam 
tempore pro se cjuolibet debelnuit vendioąi’e. sed ri(5pa illa yillae 
C^iarnow porpetuo ad ipsium domimim episcopum debebit spebtaue 
et pertinere, .prout Sf>Gctavit, ją ; anticpio. AgtrinsitSS^ insupef idem 
domimis Odrowasz, cpiod in eadem piscina et cśneMpJidem nullum 
molendinum in praeiudicium sui et? stiorum molendinorum quomo- 
dolibet poterit aut sui sucoessoresl uonstruete w  parare, eScepta 
ferii fodina, '(piain praafafcuaJ dominus Odrowasz ex gratia -speciali 
eiusdeip domini ■-episcopi poterit circa eandem piscinam pro suo 
beneplacito, faoere at oriiu&ffljpsĄiitlioc in literis^eiusdem domini 
episcopi et Mii capiiuli praedicto domino Odromsz-nlatis, specialius 

|&ŝ  esptessum, 'per ipsam tóiaen piseinae et ferifodinae .cori&tłuP- 
tiouem ipge dominus Odrowasz vel sui suciessores ligna in borris, 

pjdvis, gai& rubetbis cxoid«ndi mdlam liabebuiit faffultatem Eecog- 
nuyit postremo idain donduus palatinus alias Odrowasz, rpioniam 
dominus episcopiis et sui s-sugessores in eodem fłuvio Bobrza pis­
cinam p r* s fi fac-iendi ad rippam eiusdem dominippdrowasz cum 
ęisdam condi.tJonibus ®t eluusulis in lodo, nbi eis placuerit, liberam 
et omnimadanr j» b e b f f lp 6 Kfe«(tem et potestatem. Idarum quibus 
testimonio literarum sigilla nostra pratfsantibus'sunt jappetosa. Da- 
tum in Ckenczin leria seciuida post domini cam Judica me Deus 
(4. kwietnia) anno Domini 1435. Prąasentibus hiś domiuis Tidelieet 
Przybislao alias Dzik castellano ŻarnoTiensi, Floriano de Paezanow, 
Kiamirza. de Lukowa Dobeslao de ZoleżycJ?!, Joannę de Miedzigo- 
rze, Nicolao de Swidno, Jaskoue de Wilków*, testibus ad praemissji 
et aiiis multis haeredibus fide diguis. Scripta per me Stanislaum 
de Janikowicz protunc notarium dsmini iudicis et subiudicis.

Z ks. obi. I&ak. Nr. 29. 1555.

Achim  in cfiśtro cracoviensi feria 3a ante 
festum Sti Prischae Yirginis proxim a (23. S iycjnia) 
anno Domini 1624.

Wgmunt III nadaje sołectw o K obielnik  Jakubow i G ogo-
lińskiemu.

Sigismundus III Dei gratia Poloniae &.
^ignificamus praesentibA*1 literis nostris, ""ćpiorum interest, 

unirersis et si&gup Si S luia  nos1 ad intercesSsionein magnifici Seba- 
stiani Lubomirski, comitis in Wisznicz, castfllani woynieeaęis <?a-

4*



52 DODATEK MIESIĘCZNY DO „GAZETY LWOWSKIEJ1'

pitanei nostri dobczicensis pro nobili Jacobo Gogoliński apud n&s 
factum, eundem in posseskione scultetiae in villa nbktra kobielnik 
ad capiteneatum nostrum dobcfcycensem spectantis post dedóśsum 
honesti olim Jeannis Kobielnicki immediati scultetiae eius pdtees- 
soris ac» omniurn et singulorum proventuum, fructuum, rieddituiun, 
agrorum, fundorum, pratorum, bortorumj 'attinentiarum etpertinen- 
tiarum ad eandem scultetiam ex antiąuo legitime spectantium ad 
extrema vit®e suae tempora conservunclum et relinąuendum efse du- 
ximus, conserramus et relinąuimus prsesentibus literis nostris pro- 
mittimusąue, quia nos et s-uocossores nostri re^Bs Polofllse ipsum 
nobilem Jacobum Gogoliński, cpioad vixerit a petssessione didtlft, 
seultetia^, nostrse etiam necegsitate ma.xime id urgente non amoYe- 
bimus neąue amoYendi cuiąue potestatem dabimus, ąuinimo* Bum 
in pacifico usu ac pos&essione eiusdem scultetiae durante ipsius 
vita conservabimits et snccessores nostri conserrabunt. fflfortuo rero 
ipso jseultetiu suprascripta cum omnibus attinentiis non prius ad 
dispositionem nostram suósessorumgue nostrorum redibit, quam 
summa in eadem spultetia inscripta sive etiam ex taxa commissa- 
riorum nostrorum proveniens, Successoribus illius fuerit persoluta. 
Juribus nostris regalibus, Reipublicoe et ecclesiie catbolicae saMs.

In cums rei fidem prsesentes mann nostra subscripsimu# Jet 
sigillo regui nostri consignari mandarimuś?1 Datum Cracoviffi die 
l j a  Julii 1608 regnorum nostrorum, Poloniae 2 ! o Suebitej rero anno 
15o. —  fSigismundus rex.

Z ks. o b i  Krak. Nr. 49. str. 87.

Actum  in  castro cracoyiensi feria Gta in vigilia 
festi nativitatis sancti Joannis Baptistae ,2§. Orerw- 
ca) 1606.

Zygm unt k ró l zezwala na założenie w s’ Ł opuszn icy  
t z w óytostw em , czy li kniaitw em .

In pominą Domini Amen.
Providendo bumanae fragilitati occursum est eaque principum 

ac dominantium deoreto fiunt perpetuo memoranda per adminicula 
literarum autbenticarum et annotatione testium ad posterorum de- 
duci notitiam, sićut, aevo sempiterno j nc ki recenter gererentur, in-

*) Łopusznica, wlasnJić rządowa, w powiecie bierczeckim. (Skorow, miejsc. 
Galicy i).
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clubie pateant. Proinde nos Sigismiinclus Dei gratia rex Polonise, 
magnus dux Litlivauiie, nec non terrarum Cracorim, Sandomirise, 
Siradite, Lanciche, Cuiavise, Piussńe, PoiBeranife &. dominus et łne- 
res, significamus tenore priesentium, quibus expedit universis, pr;e- 
sentibus et futnris, harum notitiam kabituris. Quia attendentes 
multa neinora et loca iubabitabilia terrse nostrie priemisliensis in- 
culta et nulli hominum proficua esse, ciipieutesąue census et pro- 
ventus nostros capitaneatus illius prsemisliensis adaugere, quod 
(pudem augmentinu plerumąue in omnibus locis ex incolatu et fre- 
•pmntia liominum fieri cousuevit, de certa deliberatione nostra et 
prsesertim de eonsilio magnifici olim Stanislai Kmitha de Wiśnicze, 
palatini Russiae et capitanei nostri pramisliensis, sincere nobis di- 
lecti, Tillam novam in fluvio Eopuschnicza, eodem nomine Lopusch- 
nicza perpetuo nominandam, iure yalahico, (piod in aliis illius ter- 
ne rillis liabetur, erigere et loeare decrevimus erigimusąue et lo- 
camus prsesentibus. Cuius ąuidem villee limites et metm se proten- 
dent a villa Starzawa sidrowim pothokiem, secus antiąuum cam- 
purn usque ad flurium Strwiąż, flurio irero ipso a yilla Terło us- 
que Wierzch Wronowego działu, et deinde ad locum, ubi Eopusch- 
uicza cum aliis gurgitibus congressa in Strwiąż influit. Quoniam 
Tero non facile ipsa Łopuschnicza ineoli poterit, nisi per sculteti, 
uti fieri consuevit, operam et industriam, itaąue proyidis Hartim*). 
Iwasclioni et Jurco, JEratribus germanis successoribusipie eorum le- 
gitimis, de certa scientia nostra offiicium sculteti®, quod illic Knia- 
stwo nuucupari eonsuevit, eandemąue ipsam scultetiam in ipsa yilla 
nostra Popnschnicza dandam diucimus damusqne prsesentibus. Eis- 
demque scultetis et eorum legitimis successoribus, ut eo accuratio- 
Tes sint circa cmetlionum in ipsa yilla locationem, tres laneos seu 
mansos liberos in aliis circumiacentibus yillis commnuiter habite 
extirpandos. Item taberna-m et molendinum etiam liberos pro usu 
et conditionibus eorum in ipsa yilla Popusclmicza construendi et 
seedificandi damus et concedimus facultatem omnimodam. Damus 
insuper de omni datione nostra gregum ex yilla ipsa, iure yalahico 
uobią annuatim debenda, agnum tertium et por cum tertium. Item 
tertium denarium de ąuibusyis iudiciariis poenis, ex cmethonibus 
proyenientibus. Item Runicznego tertiam partem et similiter wy- 
chodowego tertiam partem Item de pecuniis, quae de iure yalahico 
pro expeditione bellica ex yilla ipsa colligcntur, tertium denarium..

Artemi — J&h i Jerzy.
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Item bonores, qui vulgariter poczty clici solent, advocati ipsi ex 
cjmetbonibus nostris bis; iu anńo, fidelijSt sąmel pro natali do­
mini .et semel pro Pasfilmtis festis afbsrpie- omni proliibit.ione 
nostra et nostrorum capitaneorum reoipfent Item crndthoneą uni- 
versi villse prarlictae Eopusclirncźai, per eosdem sldltetos lódandi, 
eis ipsisdfecultótib i et eorum suecoąsoribikr tf;es dies p"&r annum te- 
nebuntur et debebuntilaborare, quemcunque eis Taborem subeun- 
dum iusserint. Item isti ipsi advocati mellifltia, qnotqutd eis libu- 
erit, haberś possint, de- quibus duas part^s melis 'nobis ad castruni 
nostrum daturi sunt, pro se dęto tertiam recipiańt.; Item Mando 
alieui seultekummo^brundam filium aut filiam deŚponsare contf§erit 
mliii iffiSinde nobis'dt eapitairtds nostris, pro tempore pruerpislien- 
sibus, pfavenirel debebit. Item damus*fadtiMtom el^dem sculteti?, 
popone rutlienioiun in uno idtegrfl laneo libero locandi eraeuTum- 
qu'e seu-.addem riius> sui aedracaWdi, ex quo popotie''mihil pańitus 
proY.entius babebimus, nisi cum popo pi o tempore Qxistens mortem 
obierit, tunc nobis seu nostro eapitSieo una seentgena pecuniarum 
de bonisijpo^onis mortui ratione powolowczy-^iy dari debebit, reli- 
qua autem" bona de relicttL sitcfc^saores poponis usurpabunt'. Item 
licebitl disdem scułt^tis et suocessoribus eorum septełu liortulanos 
sibi pro usufpue s'i:o in agris • ipSDrum scultetiae propriis locandi, 
de quibus nos nullum profectum habitiumsiumus. Quoi:um cpiidem 
scultetiae et praefogativarum imtionę isti ipsi yillab pii^dictae I.o- 
pusClinićża sculteti alias unus eorum in propria persony seryitium 
ąuocllibet bellicura itunc, cjpn aflii yiUarunai nostrarum yalalućstrum 
sculteti ad bellum lnoncbitórturt in uno eq-uo cum sagittis beąd' ar­
matur pradstare debebit et tenebitur. Qno quićlem ip îu^J villae 
nostrae > pro tdmpore existente sculteto, nmrtem obeunte, ille qili 
bonartoortui propinąuitate obtinebit, tres ararcffl pecunlae Ranka1 
wioznego oapitaneo nostro pro tempore exiŁten1i daturus erit, da- 
reptfl debebit irrecuse. autom ista ipsa villa nostr».<£dpusehiii- 
g z & tauto facilms et ftelerrtfs iubabitetur et. oxcolatur, univdrsis 
bominibus” ad inolendam eam co-nfiudfrtibiTS yigint.i annos libertat*^ 
et immunitatis nostrae ab omnibus4’e-ensibus proVentibusque nerstris 
ipsorumąue Scultdtorum dederauius jam efHuse®. YolentasC-ddG&r- 
iientęsqud*tam s«idte'tq^ ijrfsos qu»m ineofofs fntnfos villae eiusdem 
nostrae IrOpuszniki eonsraetudini et km yalahlcp, moro atiarum vil- 
larum yalabicarum, omnimode subiacere R  subesje. D.amus - praqte- 
rea sdutetis pl^iedictis et eorum suódessoribrfe pmnimodanl facnlta- 
tem scultetiam ipsam liabendi, t.enendi. pcassidendi, utifrnendi paci
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fice ac-eam, nostro et successorum nostrorum consensu accedente, 
yendendi, dandi resignandi. Deceruimusąue ea omnia et singula 
priemissa et in prsesenti prm legio conwjntu robur peipetuse ac de­
bit® firmitatis obtinefe debere temporibus ®viternis. In cuius rei 
testimonium jsigillum nostrum e§t,pr®sentibus appensum. Datum 
CLrapovi® la ia  t>,ta festi Stp Francisci eonfessoris (Igo Paździjrni 
ka) anno Domini 151?, regni ifstrijan n o 26o. Prmsentibus reve- 
jjendis in CLnsto patribus et dominis Petro de Tomice eracoviensi, 
regni nostri vicecancellario Joannę Cbojenski, praemisliensi, epis- 
eopis; nec non magnificis, venerabilibns et generosis : Christophoro 
de Szydłowiec castellano et capitaneo cracoviensi et regni nostri 
iiancellario ac srrfadiensi, secliaczoyienśi* gośtinensi, novae ciyitatis 
Korczyn et lueoyiensi capitaneo; Joannę de Thanczyn castellano 
et oapitaneo lublinensi et marschalco curi® no^fr® ; Spytkone de 
Tarnów zawisckostensi, regni nosH tbesaurario; Nicolao Wolski 
wojnicęnsi ac Srenissim® .teoniugis Bistr®, domin® Bon® regin®, 
curi® magistro; Stanislao Stadnicki sanooensi, Seyerino Boner żar- 
noriensi ac zuppario et magno procnratore nostro cracoyiensi, bie- 
censi, oswiaczimensi zatoriensi et rabsztynensi capitaneo, Paulo de 
Wold socliozoviensi, Nicolao Cikowski sanddoensi, castellanis; Jo­
annę de Lasko gnasnensi, laneicieasi prseposito, Stanislao de Olesch- 
nicza pr®posito scarbirinensi (sic), Stanislao Tarło, Benedicto Isd- 
bienski et Samuele Maczieyowski, cajuonicis cracoyiensibus* sfecreta- 
riisnostris; Sylvesti’oK)żarowski, snccamerario nostro, Joannę Tharło 
de Spzekarzlowycze, structore mensannostr®; Martino Zborowski pin- 
cerna, Augustino Kotwicz pimfecto stabuli nostri, .«eterisque dig- 
nitariis, officialibus et aułicis nostris, sincere nobis dilectis. Datum 
per mauus pr®fati reverendi in^Cliristo patris domini Petri de 
Thomiczet episcopi cracoviensis£et regni nostri yicecancellarii sin- 
ce-re n&bis dilecti.— Petrus episcopus et yicecancellarius.

Z  ks. obi. Kr. Nr. 33 str. 894.
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Aotum in castro ci’acovien«i fcria 2da post 
festum sanctorum kjimonis et Juiiac apojtaloriim 
prosim a (1. Listopada) anno Domini 1606.,_

Opiekunow ie m ałoletn iego Tomasza Zam oysk iego w yna­
gradzają  zasługi M elchiora M icha łow skiego , pisarza 
g rod zk ib g o  k rakow skiego ok o ło  Jana Zam oyskiego p o ­

łożone.

Jerzy Zamoyski z Zamościa^ biskup chełmskiy administrator 
opactwa czerwińskiego^ Mikołaj Zebrzydowski z Zebrzydowic, woje­
woda i generał krakowski,! śniatyński & starosta,- Ziarek .Sobieski 
na Złoczowie, wojewoda lubelski, Stanisław Żółkiewski z ćołkwi, 
kasztelan lwowski, hetman polny koronny, robatyńsk: & starosta. 
Wszem w, obecni każdemu z osobna, komu to wiedzieć należy, wia- 
domo czyniemy. 1-ż my będąc %iadomisgodnych-‘i znacznych posług 
urodzonego pana Me-leliiom Michałowskiego ' 1 z Michałowa, pisarza 
grodzkiego krakowskiegojd które on przeauczas niemały wiernie i 
prawowioie .z niemałym kosztem swym nieśmiertelaęy pamięci im'*,i 
panu Janowi z Zamościa Zamoyskiemu, kanclerzowi i hetmanowi, 
wielkiemu koronnemu (którego oktatniey woh my jesteśmy exkhto- 
rami a imci pana Tomasza Zamoyskiego, starosty Knyszyńskiego, 
syna nieJiógSĆż-ykowsklego zapisanymi tutorami) oddawał, one jemu 
nagradzając i kontentrjąeago, sumnię'tę, którą na1 trzeciej micr-źe 
młynów Kazimierskich u firakowa niteboszcizyk mią-łptakże 'też za­
trzymań® ‘.temuż niefcfeczykowi ju.rgie.lty w żupach wielickich na 
urząd kanciarśki i hetmański, które^ummy tak z młyna-jako i z żup 
imeń jlaurii starościm knyszyńskiemu iure naturalis sucb&ssionis 'przy­
padają, ' temu to panu pisarzowi ■ gfodzlcienui krakowskiemu i jego 
potorókott wieCKncmi 'czasy dajemy, naznaczamy • z nieli imieniem 
ńjiei patia starosty! łcmya&yńskieg© exmuic cedujemy-i przywileje na 
tę trzecią miarę albo summę Pa niej hędąeąPłużące jemu odda­
liśmy, 1akż^|i|fcę tis;«faią miarę w młyniech kazimirskich onemu 
cxnuji*_in pds%)fetiouenQ puszczamy, którą on trzymać i oney uży- 
wać*:‘ będzie, póki summa przez fisemn alb© tego, komu będzie od 
jego l?£61gwskiej Jfusł konferowaną według prawa pospolitego odli­
czona i aapłacoTiR niobęuzie. Z którey to sununy gdy z dekretu 
jego kr. m. albo kojnmis3arskieg,o do- zapłacenia nakazami -będzie, 
jeśliby-I fisate albo donationis cessyą albo kwitem pana pijftrza 
^grojzki^o krakowskiego melmntentowa-1 się,'tedy którykolwiek z nuJ 
powinien będzie eo nomine cessionem albo cpiietat.iotein jg  forma
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solita uczynić -A iż ta trzecia miara'młynów Kazimierskich1 aren- 
doWana bylS* od nieboszczyka" pana kanclerza i hetmana koronnego' 
panu Marcinowi Gizowskierou, rajcy kazimirskiemu do lat trzecli 
zupełnych, a on tę arendę tylko rok trzymał, a za listy niebosz- 
ezykowskiemi jako się 2 rttbliónku pokazuje w ięcej nad raty 214 
złotych i gr. 9 wydał, tedy paflcpisarz grodzki krakowski-tego pana 
Gizowskiego, porafitoąfp&wszy się Zmiim, ma i powinien jest in toto 
uspokoić i intercyzę niebosżcfcykowską. onemu UH arendę danę od 
niego wyważyć kwit otrzym ać tak żeby żAącłnego impedimentu je -  
gOinc pan starosta Knyszyński od tego pana Gizowskiego niemiał. 
Gdyż1 my też do rąk pana pisarzowych panu ■■Gizowskieami kwit 
z tęgo kontraktu i aitepdy służący dali. A dla lepszey wiary i pe­
wności rękami nasżemi podpisaliśmy11 się, i pieczęci swe przycisnę­
liśmy. W  Zamościu die ąuarta mńnsis Julii anno Domini 1(305. 
Gerzy Zańioyski, biskup chełmski opat czerwiński m. p. Mikołaj 
Zebrzydowski wojewoda i generał krakowski m ap. iStanisław Ż ół­
kiewski, kasztelan lwowski, hetman polny m. p.

Z ks. olil. Krak, *r. 33. str. 1&54,

Act.um in castro cracoviensi .sabbatho post do- 
r/iiniciun Kogationura (.7. Maja) 1006.

Zygm unt III. nadaje dobra  N ow ytarg z w ójtostw am i 
w  dożyw otne posiadanie Janowi Pieniążkowb, cześnikow i 
krakow skiem u i Zofii z B ogusław ie Sierakowskiej m ał­

żonkom .

>^Sigfcmiuidiis III  Dei grdtia rex Poloniae &.

Siguificarńus pKesentibus li|eris Aiastris, cjuoruni interast, um­
rę rsis et Mngulis. _Quia nos .ad intąreessionem certorum consilia- 
norum nottrónim ilbmine generosi Joaunis Pieniążek, pocillatoris 
cracoYrensl^, apud nos'faetatn, tum etiaHr habentes ratronem ser- 
rkiorum ipsfUs militariorum, <quso in expeditionibus moscoviticis 
serenissimo olini dęcęsspri nostro, domino S.tephano regi, gravifpT 
et strenue praestitit, euja«Bgp^ns<M’tJŁque illńłs generosam Zo- 
pliiam de Bogug^nyice,■■ .Sierakowska, amligs in solidum et queinh- 
het «orum jsę^rsini, in nsu et posgąęsioąe oppidi no.ętri Nowytarg 
et ommum pragdiorum et yilląrmn ad dictum oppidum ax antiquo 
spectantnun nec non adrooatiarum seu sc.ultetiarum in eisdem bo- 
n iS  existentium, quae in praesenti possident conserrandos et rełin-
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qnendos duximus prout YMp'tygiifca et 'relinąitimus ,pr»es.entibus 
liteiis nostris, per eos praeclictum oppidum, praedium et yillas oum 
omnibus attięentiis etpertinontiiy utilitatilms, fn rct ib i^  cqnsiln|s, r^tl- 
ditibus et obvantiombus uuiverSis ctskrgnlis, lmllis ,ex»e.ptis neque pro 
nobis^el alio cpiiopiam rese;n'atis,,sed omnibus iu genere-et singulis iu 
sp^eie.comprebensis, ita quqpiadmodum prae-dictum oppidum, praedia, 
villae*£t advocatiae seu soultefiasub eisjpos$assae fueruut; pleuo iure iu 
solidum, tam coniunctim qiuim clmsiin. teuebunt, habebunt et po.ssi- 
dejbunt adlextrerna utriusque sgu alteńuK: eorum yitae tempora. 
Promitbimusqu&,.nostro .et.ąumaesóruiajino^trórum nomine, quod du- 
r&nte vita praediictorum jboniugfmi seu alterius ipsorum eos vel 
aiterutrum ewum ab usu et possessione dieti oppidi Nowy targ 
suanuntfue pertmentiariim .qua<łiiuque »..ex causa ■ et pedessitate 
uostra et rneipiibliii&e id exigentei, eos non amovetimus nec aliena- 
bimus neque «a  redimendi | Quiquam faeultate-Hi faciemus, quinimo 
flis  utrisque i*salyum et' illsesum ius adyitalicium in< eis bonis con- 
servabimus et Successores ntsstri conserrabunt. t itatioue cuius advi- 
talitatis quartam paikpm ( summae in eisdem bonis' inscriptae nobis 
et reipublicae ad acta rpracyis authentica remittere et -(Jondonare 
teneburitur. Juribtts nostrid regalibus, reipublicae et ecclesiarum 
eatholic&ranSI ibidem ner oinnifUsąlyis iBgjaęfltiteus. Iu euius rei fidem 
pra^santeś manu nosti'a.%ubsM'iptas sigillo -regni nostri communiri 
mandayimus. D&tilni VaNsX«vis;o id' co.uv«nbCL regni generbli die 28a 
mensi* Maiii anno Domini 15®>, regni nostri *exto.

Paulus KpjS^L}ct/d'i.j,Sigi^mu.iłidiTs rex.
Z  ks. obi. Krak. Nr. 33 s1 r. 580.

Ac^vm,n>, c a a t o . e,facfjłjen^jtória quinta post 
festum sanetae. P risc lia^ jńrg in is  proxima ('22. Sty­
cznia) .anno Domini 16D9.’1 ’

Sprzedaż Ściborzyc w obeck Bjolesłayyą księcia K rakow ­
skiego i Sandom irskiego na rzecz klasztoru  S zczyrzyc- 

k iego
Iu nomine Domini nodtri Jdsfi Gliristi Anieii. Nks Biśldslaulj 

Dei gratia dux Ctiuicmae ’et-‘Sandomiriafe1 notum facinms *universis 
tani pnesentibus quam futnris. Qtiocl Stiboriuft^mile.^CT Strdchota 
fńtter eius, filii quondaanr,Mt!OłM| ' hJSredit&fdm’ spam siiper Dtub- 
nitm liuyium, cprifól Cbtyborica*) nuncupatur, yeiididerunt abfiati et

*) Sciborzyee, w powiecie olkuskim parafia W ysocice.
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W p en łffi de G j f p j Ą  cracftYtótóiś* <3898bsR, •Yrilinis' (aistarcieu- 
sium pro LXXX' et tribus marris;*puri aiBHItfi nfire hatfeHitatis in 
Pffpetm ffi possiflbndam, sibat in nostra et aliorum multorum pfrre- 
sentia dicfci milił&s siVht publice prdfe^feti, * pifesessionelh eiuwteni 
hsffiifeditffik- ibidem pnedictó**abbati eoiifereutles et assefent&s nilii- 
lomiilUs sibi pro ipbri totdm petuniam eś$e iniegffi ]§Brsolutani. In 
ouiwtfr&i testimouium et1 e titór firmitatem ad petłtioneln utriuspue 
partis priosentes- litcras sigilii linstri miuumine robofa4!Sfe prfedicto 
abb&ti uifkflnusl*8®!3fSdendas. Actum in Yrutli**) pridic Idus Maii 
anno Domini Ist‘. i . In prieśofitiii liorum testium: NifloIaii^Tńncerua 
cracoriensis, TLomas tbesaurariits ctucis, sandomiriensis subaaniem- 
riiis1, : Jtmusftius filins .Nawoy Eóxa, Marcus illius ^ezemiaa Bo.ż^ta, 
Nicolaus jSlius Retri, Martjmis nepos Lucie, Cristinus, Sala Dobis 
Yilga Presłaus, Voislaus ttłlitis DioEtisii et aliis rnultis.

Z ks. obi Ki-ak. Nr. 36. sir. 1.6.

IJgoda m iędzy  k on w en tem  Szezyrzy^kira  a J^nem  z O b ro - 
, w c a  o  tt?ż d ob ra  Ś cib orzyce .

In nomine Dolinni A f f i  TumPyia columniBr p f” hidi'tttf et 
ołnnis -anibipiitas. lolH debet, cum id, cpiod śtipefria lipnńMm dis- 
positione a g i t me n e r  r< g:nfi sou priitSipum irninmifna'li’c testium 
annotgtipńes futjirornm nremori® ęómendatur. Prointfe nos YŻEd™ 
laus, Dei gratia r e ?  P olon ii ' uniyersis prse.sentibus et pm erilpęfiio- 
rum aiidieiitne praeseńs pagina wevencrit, yolumtri ęsse no tum. Quod 
cuim coram nostra BKSflW impu^nar^fflff p ra® u tia  Joanfies de 
Obrowieez super lrSSeditate dicta yulgariter Sczibórzycjm ac scul- 
tetia ibidem"Him rebigiosis w is  fratiibi™ domino* Dioui&io atbate 
ac toto capitulo seu con|entu sną moliaSterii deCziricz iudioialitei* 
moTisset ąuearianem, tandem liinc mde agitata swmTORm*
ad ultimum talem ąibićabilem eoncordiam imlruut. Quud idem Jo- 
auues triginta jm r c a s  grossoram rec-epit,‘J ctirn suis łsnc8IS|rib{is' 
renuńtianfnpiestioiii Bu|)^r ea'l‘emque Laereditate ac sfeuiifetia prae- 
missa sibiijtket suiscjfre successoribuSipOTpetiuim silentium TlSroiBBSk. 
Sos cum Lanc ipsoriińi eoncordiam parte ex utracpue Pt gra­
tują Labent.es benisnisejne pradeibms inelńlsti dieiJF fratrib{i£ł pra&-

I

*) Monastorfum S z c^ rz^ b 1, c^ n t. districU Limanowa, a.nno 1 2 M  eiectum, 
parochia ab"anno 1 7 9 8 i ‘ (S cliem at' cleri tarnov.) i

**) Możte TJrzuty w powiacie M iechowskim,
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sent-em literam clari iussimus nostro sigillo muniram in robur per- 
petuae firmitatis. ,.Actum et datum Gracoyiae in octara beati Mi- 
ehaelis (6 . Października) anno Domini 1320. Prą^sentibu^his no- 
bilibug-.nostris : Navt^ęio oastella.no,^ p y tcon e  palatino crącoruensi, 
Sandore iudice salmomiriensi, Pelca pinceina, Nicolao succąmera- 
rio, Zbigneo praep.o^ito cracoviensi et aliis pluribus fide diguis.

T^jnże str. 128.

Actmu in cśfetro crac,<ivie«si feria ota anta 
fe'Uum Sti Joannis Iiaptist^e (2B. Czerwca) proxiua  
anno Domini 1606.

Zygm unt August, zezwala na założenie wsi K rościenka 
z wóytosfcwem.

|*Sigismundus August Dei gratia rex Polomae &.
Signifllarnus tenore praesentium, quorum interest, unirersis. 

Quod cum decląrasSjfet nobis magnificus Spythek Jordan, palatinus 
cracoviensis, przSmiyslensis camiona«ensisque capitanet^Asase in ca- 
pitanuatu przemysli&nsi, in fundo nostro regio looum incultum ril- 
laeque inątituendae oportunnm et accomodatum supra rivulum Ko- 
rosćzienąky dictum situm, nos .rolentes adaugerf^coimnoda et pro- 
Yeirtus eiusdem cąpitanrciius nostri Praemisliensis, assensi fArmus, 
uti aasentimus prąesentibijs in eiusdem rifeie locationem. Et quae 
tum in ea loaanda, tum in omnibus rebus ad incolarnm illius uti- 
litates constituendas omnia^commofe gerantur et administratur, 
committendum duximus, uti committimus per praesentes Nicolao 
et Lazaro Łyskowackim, fratribus germariis commendatam haben- 
tu$ industriam illorum, ut iii i eandein ullanrisine tamen praeiudi- 
cio et detrimento aliarum yillaruiu (iiro-umcirca iacentium, in pruda 
radice lócent colonosaiue in ea iuxta qual>itatenr agrorum ektirpan- 
doruln instiiuant' K to  autem villam lojggSfe et agros pro ea lo- 
canda extiipare debqbiint, locationopi autem Yillae instituere ćfebe- 
buut a rirulo sugerius memorato Korosc.ziensky pothok d ieto, qui 
tendit a riyulo Eysskowaty potok dięto ad fluvium Strzm ąż et tan­
dem marigijre flurii usque ad rivulum Potomski dictum ac summi- 
tate montis Bruzin appellati, eosque ad limites Sobiejiskie s$u 
Leskie, deinde ab eadern summitate montis Bruziu per flurium 
sŁodzinka uslue ad summitatem montis Konią^kie Czary voca+i, a 
praefata vero summitate montis Konieczkie Czary usque ad sum­
mitatem montis Korosczienski et rmilum Stryntarski nuncupafum
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Dam u# quoque et 'eoi^cedimus colonis, rjui e»m yiliam mhabitabunt, 
libertate«Pae imruimitatem omiiium ppusionum, clationum, (tólsuum 
et bąerum nobis a|Sique nostrae prKaisliensi debitorum ad de- 
;ćursum dleem aimorum. Expiratis rero ainrs doceni ince-lae \illae 
praefatae ex possśssionil.us suis nobis semeapitai&fióAiostro eosdem 
omnes pensiones, dationes densus solyant ęosdemąue labores ae 
eadem oneraom nia fcrre et subire tenaBuutur, quaecunque Goloni 
alia'rum yillarum nostrorum in eodem capitaneatu exis-fentes ferre 
et subire solent ac deTtimt. Et ut eisdein* Nicolab‘bt Lażaro Ey- 
skowaćkim ftrum  operam 'in locancla yilla praefaj!a nawalam remu- 
neremus, darnus illis suocessoribusque illorum in eadeiii yilla advc- 
catiam. Assigiiantes illis quatuor lanęós agri, quorum unus debet 
esse pro poponatu villae illius, nec non sex quartas agri pro lior- 
tulanis illorunr per eos iure rtdvocati#e poseidendi^* Liberum quo- 
que illis erit molmaclinum in"fluvio seu rivulo Koroscfei.enski^ditru- 
ere, siiie tamen darnno et praoiudiaio molendini nostri regii magni 
m flułioHafcgMiąż siti, praeterea iidem ip&i adyocati et eor.nn s ile - 
cassSres aroloius yillae praefatSe eaąfem omnia pei'cipient eT liabe- 
bunt, quaecunque alii adyobatmet STulteti a coloniS'aliarum yillarum 
nostrorum, in eadem capitaneatu existentium percipere et hab'§re 
solent ac debent. Quam quifltm adyocatiam supralcriptam prabno- 
minati iNibólaus et Lazor Łyskowacld er eorum sUćetfSteóres legitimi 
cum agris molendino <?t omńibiis proyentilitiś et oommodis superiifs 
desbriptis et quaecunque adbuc in dicta advocatia parari et'instrui 
poterint, tenebunt et possidebunt eaque pro arbitrio suo utifruen- 
tur, (Kustro tamen et successorum, nostrorum nonsensu requisito, 
si eam obrigare, yendere aut quoyis modo alienare roluerint. Juri- 
bus etiam nostris r&galibus itidem semper permanentrbus saltrs. In 
cuius rei testimonium sigilłum nostrum, quo ad praesens utimur, 
annulare Jiraesentibus est appensum. Datum \ilnan 12a die men- 
sis Junii anno Domini 1562, begni yero nostri trig'esimo terno. —  
Kelatio yenerabilis Petri Myszkowski, gnesnensis, lanciciensis prae- 
positi. maiorjs Eegni seoretarii.

Z ks. obi. Krak. Kr. 33. str. 887.
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Actum  in  castro cracoyiensi feria 2da antę 
festum Sti valentini rfiarwrjs pro fa n a  (9. Lutego) 
anno Domini 16Q9.

M andat Zygm unta III. do żupnika bc^jlie^  k iego względem  
b icia  studni do osuszenia szybu.

Zygmunt III z łaski Pożey kroi polski &.
Wiebnożnepiu Se^ąsiyapowi Lubpmirijaeinu, kasztelanowi woj- 

nickiemu, żupnikowi naszemu bocheńskiemu, uprzejmie f f i r A i i  
.Ininu łaskę naiffia królewską. Wielmożny uprzejmię. yam mi-ly. Tak 
nam powipHzieii kommissąrze nask.iy miedzy iuneni poratoweni,em 
_gór, żupy .bocheńskiej, którego pilno potrzeba najgjlnieysze doda­
nie kosztu ma być, na bioie studni 'cip osuszenia’Jj^ybu polnego 
tamże w Bouhni. My tedy nięc^&ąc mnmszkiwać dodaniem kpsztu 
nas^fgo na tę studnią u polnągo szybu, clE tŁy, abyś uprzeymośg 
twa odłożył mrraz tysińe złotych na t o , aby ,bez przestanku ro­
bota się odprawowała i kończyła aż do osuszenia. za wiadomością 
bachmisjtrza bocheńskiego, który o jam zawiadywać mą. Których 
pieniędzy szafunek potrzeba aby był porządnie czyniony, urn potem 
na piśmie rachónkiem urzędników uprz. Twej przez bachmistrza 
podpisanym w smajńe nąs^jm pokąpać nuę. Który tysim zło­
tych my z raty ofetatuiey na wyiściu arendyj npi'z. twej żup j^o- 
cbeńśkicli skarjiowi przybić rozkażemy. A iż krowia ,. . Jn woda 
tamże zapuszczona bardzo, chciej uprz twa koąfctem swym wedle 
powinności twey podawanie jej pilno yozkąząp, aby przynajmniej 
jeali nie wszystka- tedy poty, póki oddafia jest uprz. twey, męlmza/ 
nigdy niebyła. Co uprz. twa i z powipnoeci swej opatrzyć na więcej 
masz, gdyż jako nam tak i uprz. twej wiele na bezpieczeństwie 
zup należy. Dan w Krakowie tlrna H o JanHari roku Pańskiego 
11309, panowania nąezjego, polskiego 21o szwedzkiego roku 13. —  
Balthazar Stanisławski C. S; r z  A. fęką. —  Sigińmunclus rex.

Z  ks. obi. Krak. Kr. 35 str. 220.

*) Dwie głoski niewyraźne.
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Aelum  in oastro cracoviensi feria j3a antę 
feStum natm tałis beatjsjimae yą-ginis Msjriae pro- 
xim a (7. WrzSśnia) anno Domini 1G10.

Uniwersał króla  Zygm unta III o fałszywej moneóre?

Zygmunt III z Bożey laski król polski ot.
"Wszem w obec i każdemu z osobna, dygnitarzom wszelakim 

w państi^ącli naszych, a mianowicie wojewodom, kasztelanom, s&i- 
rostom i urzędom prz;f granicach i daleko granic jurysdykcją,swoje 
mającym także celnikom, ziemne? i wodne komory celna trzymają­
cym, a naostatek urzędom miast i miasteczek' państwUiaSzyci", do 
których wiadomości to pisanie nasza przybędzie- oznajmujemy, iż 
skoro nas doszła przestroga na piśmie wielmożnego Baltaząira. Sta­
nisławskiego, podskarbiego koronnego, osieckiego i starogarskiego 
starosty, którą po koronie rozesłał, iż się fałszywca moneta temi 
czasy wr państwach naszycli dwmjako okazała, jedna, którą kształ­
tem groszów krakowskich robią, ale materia i wraga daler^  gorsze 
są, drttga zaś jest taka iż grosze krakowskie przerabiają na osobę 
i tytuł książęcia cieszyńskiego, dawszy tylko na nie liczbo półto­
raków7 a riewragę za groszy półtoraje udawają. Za Mecz potrzebną 
rozumieliśmy to wszem stanom ogłosić listy nasenni, niezamilcaeć 
i niezaniechać tęga, aby takowych fałśzerzów doyśo się mogło i 
pokazać a poddanych naszycli dstrziwśjf aby się takotremi fałszy- 
wemi mompuni oszukiwać niedawali. Składamy na to urzędów 
naszyeh władzą onym zjccamy chcąc to mieć koniecznie, aby z po­
winności swey nikomu niefolgująa ja jako z naywięk^g. pilnośoią i 
ostrożnością tego dochodzili i jeśliby kto podejrzany pokazał się 
bądź sam, co by tę fałszywą minkę (sic) robił, bądź kogoby innego 
na udawanie ich użył, aby był każdy imany i do w inienia brany. 
A za tem urzędy wypytawszy się o postępkach i kondycji tako­
wych osądzonych a inkwizyeyą dostateczną uczyniwszy do nas po 
informacją niemieskkame odsyłali. A  m j to uważywszy postąpić 
jako jr rząpiu7 szkodnikom i fałszerzom nieodwłocznie rozkażemy 
Ażeby tem chętniej urzędy o takowych inkwirowali delatorow 
pewnych dostawali, koufiskacye dóbr tych przewinionych na nie 
obróciemy a na tych zaś, którzyby takich fałśzerzów okrywali albo 
ich taili, animadweiftftcyą z nagrodą delatorom czynić rozkażemy. 
Który to umiwrersał aby przez tych, którzy powinność urzędu na 
sobie ponoszą, egzekw7ow7any by ł, iżeśmy go na przestrogę podda­
nym naszym wydać kazali, chcemy aby na w7szelakicli wojewxódz-
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iwach i ziemiach państw naszych publikowany był, inaczej nie czy­
niąc z powinności sWey dla łaski ną,s#ęy.

Dan pod Smoleńskiem dnia 5. Stycznia 1G10, królestw na­
szych, polskiego 23o,; Szwedzkiego 16. dan .Kuczborski. fjSgismun- 
dus rex.

Vj ks. obi. Krak. Nr. C6. sir. 1523.

Bogdan Łuszczy ński,
Dyrektor archiwum aktów grodzkich i ziemskich 

b. W ojewództwa Krakowskiego.


